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| „Przewodnik naukowy i literacki“, dodatek miesięczny do „Gazety Lwowskiej", otrzymają cało- 


i półroczni abonenci bezpłatnie, jednakże ci tylko, którzy prenumerują od 1. stycznia do końca czerwca 
lub od 1. lipca do końca grudnia, ćwierćroczni i miesięczni za dopłatą pierwsi 1 K. 50 h., drudzy 60 h. 
„„Przewodnikć prenumerowany osobno kosztuje 8 K. 


Nowela w zupełności zniosła dotych- 
czasową swobodę kolonizacyi. Wprowadza 
ona jako nieodzowny warunek koncesyi na 
założenie osady pozwolenie władz i domaga 
się zadośćuczynienia temu warunkowi zaró- 
wno wówczas, gdy idzie o jedną parcelę, 
jak wtedy gdy powstać ma zbiorowa kolo- 
nia. Pozornie w niezem przepis ten nie na- 
rusza pruskich praw obywatelskich, słusznie 
jednak podnosi niemiecka prasa wolnomyśl- 
na, że może stać się niebezpiecznem na- 
rzędziem w ręku władzy, może ona bowiem 
już na tej podstawie udaremnić wszelkie 
próby niewygodnej dla niej kolonizacyi, nie- 
tylko polskiej. 

Ponieważ zaś w obecnym czasie chodzi 
o utworzenie środka do zupełnego przygnie- 
cenia wszelkieh polskich czynności parcela- 
cyjnych i wszelkich instytucyj, tym ezynno- 
ściom poświęconych, rząd utworzywszy dla 
całej kolonizacyi wewnętrznej obowiązek kon- 
cesyonowania rządowego, stawia taki waru- 
nek udzielenia koncesyi, który Polakom wprost 
uniemożliwia ubieganie się o nią. 

$ 15b postanawia mianowicie, że kon- 
cesya na kolonizowanie w stronach, objętych 
działalnością komisyi kolonizacyjnej (Poznań- 
skie i Prusy Zachodnie), udzielona być nie 
może, dopóki prezes komisyi kolonizacyjnej 
nie zaświadezy, że kolonizacya w danym przy- 
padku mie sprzeciwia się tym celom, które 
Są podstawą istnienia komisyt. 


Do tego paragrafu dodane są następu- | 


wyjaśnienia rządowe: 


č 


| „Specyalne interesy państwowe, któ- 


| 


rym służy państwowa polityka kolonizacyjna 
od czasu wydania prawa z dnia 26 kwietnia 
1886 r. o popieraniu osiedlania niemieckiego 
w prowincyach poznańskiej i zachodnio-pru- 
| skiej, wymagają czynnej opieki rządowej prze- 
|eiwko szkodom, so a R W wę o wam o z nieograni- 


ścierała skrzydła nademną i jęła wydzwaniać 
nad uchem piosenki swe... 

Widząc, że nie ujdę, zdecydowałem się 
wziąć ją z przyjemnej strony. 

Obeując, z ludźmi, nie z instrumentami 
pokochać może muzykę nawet zdecydowany 
jej nieprzyjaciel. A na takiego bynajmniej 
pozować nie chcę. Czy mam być szczerym ? 
Jeżeli tak szemrzę i bluźnię przeciw muzyce, 
to dlatego, że podzielam modną dla niej 
słabość i że słabości jej daję folge może z 
uszczerbkiem dla innych zajęć. 


Mszczę się za to na was, szanowni czy- 
telnicy, zabierając i wam drogi czas tą po- 
gadanką o muzyce. Lecz zastosuję przynaj- 
mniej i dla was łagodniejszy system. Nie 
zawiodę was do sztywnych sal koncertowych, 
lecz pokażę wam rzeszę naszych koncertan- 
tów i kompozytorów na berlińskim gruncie 
w swobodnych zebraniach prywatnych. 

Pewien dostojny Chińczyk, który zwie- 
dzał Europę, opowiadał rodakom swym, że 
w salonach naszych spotykał często dziwa- 
cznego potwora. Jest to zwierzę czarne o ol- 
brzymim łbie, i szeroko rozwartej paszczy i 
wąskim ogonie: byłoby podobne do wielory- 
ba, lecz wlecze się o trzech krótkich no- 
gach. Europejczycy tłuką potwora tego nie- 
miłosiernie w biale zęby; on wówczas z bo- 
lu ryczeć zaczyna. Czasem z paszczy kato- 
wanego zwierzęcia wychodzą przerażliwe isto- 
tnie dźwięki, czasem zaś cudowne pieśni. 
Europejczycy uważają je za rodzaj bożka 
domowego. Gdziekolwiek je ujrzą, zaraz gro- 
madką je otaczają. Zwłaszcza na pewną ka- 
tegoryę ludzi działa ono jakby magnes: są 
to ludzie o dziwacznie uczesanych włosach i 
długich palcach. 


I w Berlinie ci ludzie >madzą się 
dokoła trójnożnego potwora.*©Otwierają mu 
paszczę I wnet ożywienie ogarnia całe ze- 
branie. Trochę się gawędzi, trochę się po zę- 
bach tłucze... 

X 


Le marbre tremble devant moi, mawial 
wielki rzeźbiarz francuski Puget. Podobnie 
fortepian trzęsie się przed Hofmanem, da- 


Prenumerata z przesyłką pocztową wynosi rocznie 32 K., półrocznie 16 K., kwartalnie 8K., 
miesięcznie 2 K. 70 h. — W miejscu: rocznie 24 K., półrocznie 12 K, kwartalnie 6 K., 
|| miesięcznie 2 K. — Prenumerata zagraniezna: W Niemczech 8 K. 20 h. miesięcznie. We 
| wszystkich innych państwach 3 K. 80 h. miesięcznie. 


czonego wytwarzania nowych osad. Osiągnię- 
cie celów polityki państwowej, jako też, po- 
zytywnych owoców w zamian za ofiary tak 
znaczne, przez rząd ponoszone, nie może być 
tamowane i kwestyonowane przez energiczną, 
ciągle wzrastającą czynność kolonizacyjną 
strony przeciwnej, której celem jest pokrzy- 
żować i sparaliżować politykę rządu. Urząd, 
powołany do wykonania tych politycznych 
zadań rządowych, musi być uposażony w sro- 
dki, zabezpieczające go i to w tym stopniu, 
ażeby za każdym razem mógł on zbadać, czy 
zamierzona kolonizacya nie stoi w sprzeczno- 
ści z celami rządu, aby ewentualnie do wpro- 
wadzenia jej w czyn nie dopuścić“. 

Katolicka Germania w bardzo dosadny 
sposób zaprzecza legalności tego zarządzenia 
i odpiera argumenty motywów rządowych. 
„Z prawno - konstytueyjnych względów, czy- 
tamy w organie centrum, zwalczać należy 
projekt noweli do prawa o kolonizacyi, po- 
nieważ jej $ 15 b uniemożliwia Polakom w 
Poznańskiem i Prusach zachodnich nabywa- 
nie ziemi, a tem samem sprzeciwia się nie 
tylko konstytucyi pruskiej, ale stoi w sprze- 
czności tak z konstytucya Rzeszy jak i z 
prawem o wolności osiedlania się. Wszelkie 
zaś odwoływania się na „racyę stanu“, na 
politykę polską rządu pruskiego, tej sprze- 
czności z konstytucyą usunąć nie są w sta- 
nie. Gdyby pomimo wszystko przeważyć 
miały względy polityczne i taktyczne, naten- 
czas należy sobie uprzytomnić, że w parla- 
mencie niemieckim, którego zadaniem prze- 
dewszystkiem bronienie niemieckich intere- 
sów, antipolska polityka pruska poparcia nie 
znajdzie, a w szczególności centrum zawsze 
taką politykę antipolską zwalczać będzie, po- 
nieważ sprzeciwia się konstytucyi, jest nie- 
sprawiedliwą, wywołuje rozgoryczenie, a na- 
reszcie w skutkach swych okazuje się zu- 


wniej Hofmankiem. Niegdyś enfant RĄK” "FERRE WE OWO EWIE... 70. 
obecnie enfant prodigue, bawi się w koszio- 
wne wynalazki i skupuje automobile. Czyni 
to jednak zawsze w granicach roztropnej 
gospodarki, niezapominając o tem, że pie- 
niądz jest samochodem, toczącym się naj- 
szybciej. 

Pan Józef, to bezsprzecznie gwiazda 
najjaśniej świecąca między muzykami naszy- 
mi nad Sprewą. Mały atleta, na barkach 
swych nosi z zadziwiającą lekkością wielką 
tradycyę Rubinsteina. Weale mu nie cięży. 
Inni męczą się i nie umieją, on nie nięczy 
się a umie. Interviewerzy, którym wyznaje 
to z właściwą sobie szczerością, biorą oświad- 
czenie takie za butadę artysty. Przyjaciele 
ostrzegają go: „Nie zdradzaj się, na miłość 
boską, że el to tak łatwo przychodzi. U pu- 
bliezności dzisiejszej ten tylko coś znaczy, 
co kuje od rana do nocy*. 

Okazuje się, że nie każdemu to po- 
trzebne, że można mieć technikę nieskazi- 
telną bez samoudręczeń, jeżeli się jest arty- 
stą z bożej łaski. 

Nie tylko technikę. Onegdaj Józef Hof- 
man zdziwił nas wszystkich, bo zagrał na- 
gle koneert własnej kompozycyi. Od lat za- 
niedbywał produkeyę. Przed kilkoma tygo- 
dniami, między jednym koncertem a dru- 
gim, zaimprowizował cały wielki utwór i 
nie napisawszy go jeszcze, oddał go z pa- 
mięci. Dzieło pełne siły, osnute na orygi- 
nalnych, szlachetnych tematach i o skoń- 
czonej formie. Zwłaszcza „Scherzo* jest peł- 
ne wdzięku. 

Koersheim, krytyk amerykański, obe- 
eny przy audyeneji, nie wychodził ze zdu- 
mienia. 

— Jakto? — wołał — ten utwór mę- 
ski, jędrny, dojrzały, jakby z kamienia wy- 
kuty, skomponował mały Hofman, który w 
Nowym Jorku cisnął na mnie strzałą Z 
łuku ? 

— Ün i teraz ciska strzałami — 0d- 
zywa się jedna z pań — ale nie drewnia- 
nemi.. 


Panienki rumienią się. 
W innej grupie Kazimierz Hofman, o0j- 


Jednorazowe inseraty obliczają się po 14 hal., 
kilkorazowe po 12 hal. od miejsca i wiersza miarą pe- 
titową, ogłoszenia zaś tabelaryczne i liczbowe po 
20 hal. od jednego wiersza miary petitowej. 


Ogłoszenia osób i zakłądów prywatnych przyj- 
muje wyłącznie Agencya dzienników Sokołowskiego 
we Lwowie Pasaż Hausmanna l. 9. i w biurze 
Ludwika Plohna ulica Karola Ludwika 1. 9; we 
Francyi w Paryżu wyłącznie Agencya pana Adama 
38 Rue de Varenne. 


pełnie bezowocną*, 

Rząd pruski nie powinien był chwytać 
się podobnego środka z jeszcze jednej przy- 
czyny: dowodzi on bowiem, że dotychcza- 
sowe próby wynarodowienia żywiołu pel- 
skiego okazały się bezskuteczne, że więc nie 
ten żywioł wyszedł pokonany z walki, którą, 
mu wytoczono. A w tem przyznaniu się tkwi 
już bodziec otuchy dla strony przeciwnej i 
kryje się rozczarowanie własne rządu, wtó- 
ruje mu zaś coraz widoczniejsze przygaębie- 
nie w kołach zwolenników polityki antipol- 
skiej... 


Z parlamentu niemieckiego. 


(Telegram). 


Berlin, 2 marca. W parlamencie nie- 
mieckim w dalszym ciągu dyskusyi nad eta- 
tem ministerstwa sprawiedliwości, zabrať 
głos p. Chrzanowski i żalił się, że przy 
rozprawach sądowych przeciw Polakom z bła- 
hych przyczyn wyklucza się jawność. Mo- 
wca krytykował w dalszym ciągu postępo- 
wanie władz przeciw Polakom i przytacza 
wypadek aresztowania pewnego Polaka za 
to, że jak podano, jest kawalerem i mieszka 
blisko granicy rossyjskiej. Jest to — rzekł 
mowca — stanowcze wyszydzanie ustawy.... 

Wiceprezydent hr. Stolberg zwraca 
uwagę mowcy, iż podobne wyrażanie się nie 
jest "dopuszezalnem. 


P. Chrzanowski podnosi dalej, że 
ludność polska jest już przekonaną, iż sę- 
dziowie niemieccy postępują mala fide. Gdy 
w końcu oświadczył, że Prusy w gwałcenin 
ustaw idą na czele wszystkich państw, wi- 


ciec wirtuoza - kompozytora, ledwo obronić 
się może pytaniom ciekawych : 

— Jakże tam było u pami Buelow ? 

Wiadomo, że i p. Kazimierz, po dłuż- 
szej jeszcze przerwie niż syn, powrócił do 
kompozycyi. Napisał balet, który niebawem 
dany będzie w Warszawie. Słyszeliśmy u- 
rywki z „Boruty“ i utkwiły nam w pamięci: 
takie to wszystko skoczne, pełne tempera- 
mentu i melodyjne. 

Lecz jaki związek między hrabiną Bue- 
low a Borutą? 

Bardzo prosty. Kanclerzowa tyle sły- 
szała o zaletach kompozycji tej od starego 
przyjaciela swego, hr. Z., dobrego znajome- 
go p. Kazimierza, że gdy onegdaj zaprosiła 
na wieczór obu Hofmanów, domagała się, 
by p. Kazimierz zagrał coś z baletu swego. 

— Nie wyobrażajcie sobie — opowia- 
da pan profesor spokojnym swym Sposo- 
bem — by pani Buelow była wilkołakiem. 
Nie ma ona nic wspólnego z polityką. Nie 
dzieli uprzedzeń rasowych, choćby dlatego, 
że nie jest Niemką. Urodziła się księżniczką 
Camporeale a przedewszystkiem — pianistką. 
Grywała z najsławniejszymi artystami i gra 
dotychczas znakomicie, a w salonie jej pierw- 
sze miejsce zajmuje muzyka, chociaż hr. 
Buelow twierdzi żartobliwie, że jest amuzy- 
kalnym. Oboje u siebie są niezmiernie go- 
scinni i prowadzą rozmowę W sposób 
bardzo zajmujący. Hrabina opowiadała nam 
zabawne zdarzenie. Gdy małżonek jej opu- 
szezał ostatnią swą pozycyę poselską, by 
przenieść się do Berlina. gdzie go czekało 
stanowisko kanclerza, zgłosił się do niej ku- 
charz jej. „Przychodzę — oświadczył ay 
państwo pocieszyć i zapewnić o wierności 
swej. Wiem, że pani hrabina tam w Berli- 
nie nie będzie dysponowała takim pałacem 
okazałym. jak nasza ambasada. Trzeba bę- 
dzie ograniczyć się. Otóż chciałem zawiado- 
mić panią hrabinę, że ja na to zważać nie 
będę. Pozostanę państwu wierny i w tych 
ciasnych stosunkach“, 


(Ciąg dalszy nastąpi). 
Stwosz. 


ou 


ceprezydent br. Stolberg wezwał moweę za 
to do porządku. 


Nimoryał komispi Kolonizacyjnej 


Wczoraj podaliśmy kilka cyfr z memo- 
ryału komisyi kolonizacyjnej, przedstawiają- 
cego jej działalność po koniec roku ubie- 
głego. Dzisiaj znajdujemy w dziennikach 
poznańskich obszerniejsze streszczenie tego 
dokumentu i wyjmujemy z niego niektóre 
daty, zestawiając je z datami z lat po- 
przednich. 

Komisya kolonizacyjna nabyła od roku 
1886 do 1908: 

228.505 ha za 175,858.680 m. po prze- 
ciętnej cenie 767 m. za hektar, 

a mianowicie : 

od Polaków 95.713 ha, czyli 42 proe. 
całego obszaru, za 70,027.480 m. po prze- 
ciętnej cenie 732 m. za ha; 

od Niemców 182.840, czyli 58 procent, 
za 105,826.000 m. po przeciętnej cenie 798 
marek ; 

płacono więc Niemcom o 61 mk. za 
hektar więcej. 

Jak z przytoczonych w memoryałach ro- 
cznych zakupów przekonać się można, ko- 
misya ceny ziemi wyśrubowała do niebywa- 
łej w Poznańskiem i Prusach zachodnich 
wysokości. Z przeciętnej ceny 570 m. w r. 
1886 podskoczyła na 1007 m. za hektar 
w r. 1903. Srubowanie to cen zaczyna się 
mianowicie od r. 1897, t. j. od czasu, kiedy 
przeważnie od Niemców zaczęto nabywać 
majątki. Dodać należy, że najniższą ogólną 
cenę przeciętną płaciła komisya w r. 1892, 
bo tylko 549 m., a w Prusach zachodnich 
samych nawet tylko 508 m. w roku 1894. 

Z przestrzeni ogólnej 228.555 ha. roz- 
kolonizowano 116.082 ha., przyczem oddano 
na cele publiczne (kościoły, szkoły, drogi 
itp.) 86.00 ha., tak, że do r. 1903 oddano 
152.700 ha czyli 66,8 pret. całego zakupna 
kolonistom, których osiedlono 7589 rodzin 
z 48—50.000 duszami na gospodarstwach 
mających przeciętnie 15 ha. Ž kolonistów 
tych 29 pret. pochodzi z W. Ks. Poznan- 
skiego i Prus Zachodnich; przyrost więc 
niemieckiej ludności obliczyć należy na 54— 
35.000 dusz, przybyłych z dalekiego świata. 

Budynków publicznych wystawiła ko- 
misya kolonizacyjna z własnych funduszów 
podczas całego okresu swej działalności: 
25 świątyń protestanckich, 17 domów 1mo- 
dliuwy, 24 innych budynków dla pastorów, 
177 budynków szkolnych. 

Wydatki ogólne komisyi kolonizacyj- 
nej wynosiły 256,000.000 marek, dochody 
54,00 .050 m., tak, że wydała z funduszu 
swego 202,000.000 m. 

Na osiedlenie więc każdej z 7589 ro- 
dzin wydano 28.000 m., a na każdą osobę, 
nie wyłączając dzieci, 4040 m. 

Przechodząc szczegółowo do roku 1903, 
widzimy z memoryału, że nabytki komisyi 
kolonizacyjnej wynosiły w tym roku ogółem 
42,152 ha., z którego to obszaru nabyto z rąk 
polskich tylko 3:67 ha. czyli 7,3 proc. 
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— Nie! — odrzekła Helena po chwili — 
nie skarżę się, bo los mój jest podobny do 
losu wszystkich innych kobiet a ty sama, 
Krystyno, czy jesteś pewna, że nie wyma- 
gasz za wiele? Twój mąż ciebie zdradził; 
zapewne. nie myślę przeczyć, że wielkie 
nieszczęście ciebie spotkalo, że jego wina 
jest wielka, ale czyż dlatego masz się wy- 
rzekać pożycia znim w chwili gdy was obojga 
będzie potrzeba dla dziecka! 

— On jest niegodnym, żeby być oj- 
cem! — zawołałam unosząc się gwałtowno- 
ścią mego żalu. 

— (zy sądzisz, że masz prawo pozba- 
wiać go ojcostwa ? 

— A więc, niech dochodzi swoich 
praw, zabierze dziecko i nie wspólnego z so- 
bą nie będziemy mieli. Odebrawszy mi ilu- 
zye miłości, pozbawił mnie jednocześnie 
uczuć macierzyńskich ! 

— Ależ biedna, niewinna istota będzie 
przecie tą samą, której oczekiwałaś i poko- 
chasz ją tak samo, jak gdyby twój mąż zo- 


Kolonistów zgłosiło się 6474, układów 
zawarto jednakże tylko 1446 i rozpareelo- 
wano 19.508 ha. 

W r. ubiegłym ofiarowano komisyi do 
nabycia 509 większych majątków i 383 go- 
spodarstw włościańskich ogólnego obszaru 
240.818 ha, a w tem ze strony polskiej 
88 majątków większych i 148 gospodarstw 
włościańskich, obszaru 35.238 ha, czyli 14 
proc. całej podaży. 


WOJNA. 
rossyjsko-japońska. 


Ogólnie przypuszczają, że jeżeli nie wy- 
łącznym. to w każdym razie głównym celem 
ciągłych ataków na Port-Arthura jest osła- 
nianie wylądowywania wojsk japońskich na 
Korei. Wylądowywanie to dokonywa się zre- 
sztą bardzo powoli. Zdaniem sprawozdawcy 
wojskowego wiedeńskiej WN. I'r. Presse, li- 
czba wojsk japońskich, które wylądowały do- 
tychezas, nie wynosi wiele więcej niż 30.000 
ludzi. Ten sam sprawozdawca nadmienia, że 
w poważnych i bezstronnych europejskich 
kołach wojskowych wątpią w ogóle, jakoby 
Japonia zdolna była do rozwinięcia energi- 
cznej akeyi wojennej na lądzie. W każdym 
razie przyjąć można jako fakt, że Japonia 
rozporządza na razie jedynie armią swą 
czynną, złożoną z 18 dywizyj czyli 182.000 
ludzi. Armia rezerwowa 50.000 ludzi i po- 
spolite ruszenie 130.000 ludzi, nie są podo- 
bno ani wyóćwiczone, ani nie mają oficerów. 
Wojsk tych po za granicami kraju użyć bę- 
dzie można jedynie do wypełniania szezerb, 
jakie poczynią w armii czynnej bitwy i cho- 
roby. 

Telegram, jaki otrzymano wczoraj w 
Londynie, potwierdza wiadomość o przed- 
wczorajszem zwycięstwie Japończyków pod 
Portem Arthura. 

Telegram ten brzmi: Przedwczoraj, dnia 
29 lutego rano udało się kilku statkom ja- 
pońskim wywabić statki rossyjskie z Portu 
Arthura. 

Gdy krążowniki rossyjskie wypłynęły 
Z portu, zjawiła się natychmiast fota japon- 
ska i zaatakowała je. Flota rossyjska do- 
znała bardzo ciężkich uszkodzeń, Japończy- 
cy również ponieśli dość znaczne straty. 
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(Teiegramy otrzymane wczoraj wieczorem i 
dzisiaj w nocy.) 

Irkuck. Dnia 1 bm. o godz. 11 przed- 
południem w obecności ministra kolei Chił- 
kowa przejechał przez lód na jeziorze baj- 
kalskiem pierwszy pociąg, złożony z 25 wa- 
gonów. 

Petersburg. Korespondent Ros. Ag. 
tel. donosi z Liaojang: W operacyach Ja- 
pończyków nastąpił pewien zastój. Japoń- 
czycy obsadzili i obwarowali miejscowość 
Iehijojang na Korei. Rossyjskie oddziały 
znajdują się w okolicy tej miejscowości. Ko- 
reańczycy niechętnie dają Rossyanom wyja- 


stał ci wierny, więcej może, gdyż będzie ci 
najdroższą pociechą; przeniesiesz na nią cały 
zapał swojej zawiedzionej w miłości natury... 

Gdym ruchem głowy powtarzała: nie! 
nie! nie! ona mówiła dalej: 

— Ach! Krystyno, pozwól, że ciebie 
wyłaję, jakby to matka uczyniła, gdyż rze- 
czywiście posiadam duszę macierzyńską, którą 
we mnie dzieci moje obudziły. Dotychczas 
żyłaś w wielkiej iluzji... 

— (o to ma znaczyć? 

— Utrzymuję, że dałaś się w błąd 
wprowadzić, mięszając z sobą dwa odrębne 
żywioły, to znaczy inałżeństwo i namiętność, 
Dwukrotnie doznałaś skutków tego nieporo- 
zumienia. W pierwszym przypadku, walezy- 
łaś z gwałtownością uczuć, których podzie- 
lać nie mogłaś i wyobraziłaś sobie, że raj 
otworzy się przed tobą, gdy będziesz mogła 
zostać żoną człowieka, którego kochałaś. Ta 
chwila nadeszła. A teraz już wiesz, bieda- 
ezko, co może być gorsze ! 

— A więc jesteś zdania, że trzeba wy- 
kreślić miłość z małżeństwa, jeżeli się nie 
chce stworzyć sobie piekła na ziemi ? 

— Tak, mniej więcej, przyznaję, 

— A cóż pozostanie do czynienia isto- 
tom zakochanym, w tym związku, w którym 
tylko interes ich łączy ? 

— Będą się kochać, wierzaj mi, da- 
leko dłużej i wierniej, 2 szacunkiem wzaje- 
mnym i z powodu więzów rodzinnych, które 
stworzyli, niż ludzie namiętni, gwałtowni, 
których uczucie mija bardzo szybko, skoro 
zmysły zaspokojone zostają. (i, którzy po- 
stanowili sobie w małżeństwie szukać tylko 
przyjemności, pójdą ich szukać wkrótce gdzie- 
indziej; jedynie ci mężowie wiernymi by- 
wają, którzy wyrzekli się namiętności. 

— Skądże w tobie się bierze, Heleno, 
taka głęboka mądrość ? 
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śnienia o ruchach Japończyków. Ohińczycy 
wzmacniają swe wojska w Liauche. Około 
10.000 wojska japońskiego pod wodzą Juan- 
szikaja skoncentrowano w pobliżu Junpinfu. 
1.500 Chińczyków pod wodzą generała Ma 
stoi koło Wiczu. Z prowincji Czili nadeho- 
dzą coraz nowe posilki. 

Paryż. Specyalny korespondent Matin 
donosi z Uharbina pod datą 29 zm. W pół- 
nocnej Korei przyszło do starcia między pał- 
kiem Kozaków a oddziałem Japońskiej ka- 


«| waleryi. Rossyanie zmusili Japończyków do 


ucieczki i zabrali im konie. 

Paryż. Agencya Havasa odbiera z Soeul 
następującą depeszę: Japońscy żołnierze cier- 
pią na biegunkę, były juź liczne wypadki 
tyfoidalne. Zaprowiantowanie wojska japoń- 
skiego połączone jest z wielkiemi trudno- 
ściami. 

Porty, znajdujące się w pobliżu Pjong- 
jang, uezyniły przygotowania do wylądowa- 
nia korpusu piechoty. 

Z Tokio donoszą, że pułki dywizyi 
gwardyi i japoński sztab generalny przybyły 
na zachodnie wybrzeże Korei. Sztab gene- 
ralny wysiądzie na ląd prawdopodobnie w 
Czemulpo. 

Paryż. Agencya Havasa donosi z Hong- 
kong: Okręt transportowy, „Medoe* udał się 
do Saigon, aby zabrać tam załogę statku 
rossyjskiego „Wariag* i przewieźć ją do 
Rossyi. Drugą część załogi rossyjskiej prze- 
wiezie włoski statek „Elba“ do Hongkong. 

Do Saseho przywieziono d. 15 b. m. 
7 rannych maszynistów, wyratowanych z za- 
topionych pod Portem Arthura branderów. 
Opowiadają oni, że okręty te zatopione zo- 
stały przez eksplozyę, którą wywołały towa- 
rzyszące branderom torpedowce za pomocą 
prądu elektrycznego. 

Tokio. W myśl postanowień traktatu 
japońsko-koreańskiego zawiadomił poseł ja- 
poński w Soeul rząd koreański, że rozpocznie 
się budowa wojskowej linii kolejowej z Soeul 
do Wiezu. Inżynierowie i urzędnicy wyru- 
szyli już w tym celu z Soeul. 

Suez. Rossyjski krążownik pancerny 
„Dymitr Doński* prosił o pozwolenie za- 
trzymania się w porcie, celem dokonania 
naprawy, która wymaga 14-dniowego po- 
bytu. 

Port Said. Wczoraj przypłynęło tu 
pięć krążowników rossyjskich. Jeden z nich 
„Aurora“ utknął w kanale. 


Echa wojny za granicą. 


Berlin. Z powodu wyrażanego powąt- 
piewania eo do lojalnej neutralności Nie- 
miec, Nordd. Allg. Zig. oświadcza, że agi- 
tacya, usiłująca przedstawić politykę Nie- 
miec w świetle fałszywem, pochodzi ze sfer, 
dla których neutralność Niemiec jest nie- 
dogodna. Mówią, że gazety paryskie otrzy- 
mały wiadomości z Petersburga, jakoby za- 
chowanie się Niemiec budziło w Rossyi pe- 
wne obawy. Gdy bowiem z jednej strony 
Rossya spodziewać się powinna poparcia 
Niemiec z uwagi na poglądy cesarza nie- 
mieckiego na niebezpieczeństwo żółte, z dru- 


— Wiesz przecie, że nabywa się jej 
płacząc, tak, jak dzieci, uczące się sylabizo- 
wania. 

— Ach! to prawda, zapomniałam, że 

ty także miałaś serce rozdarte w latach wcze- 
snej młodości. Jak szybko ta rana się za- 
bliźniła! Ja, chociaż o trzy lata starsza od 
ciebie, cierpię zawsze z taką samą gwałto- 
wnością, co dawniej. 
Bo ty uprawiałaś w sobie namię- 
tność, gdy ja się jej wyrzekłam; zmysły 
moje zamarły zwolna, niepodsycane wyo- 
brażnią i stopniowo, za pomocą macierzyń- 
skiego instynktu, doszłam do zatracenia egoi- 
zmu. 

Przypatrując jej się baczniej zobaczy- 
łam, że mówi prawdę, i że doszła do zupeł- 
nego uspokojenia serea; w stroju jej dostrze- 
gałam znaki całkowitego wyrzeczenia się 
elegancyi, straciła nawet ów kwiat młodo- 
ści, który zachowują przez czas dlugi ko- 
biety dbające o siebie, i starające się po- 
dobać. 

— A więc — rzekłam — zgadzasz się 
żyć bez miłości i nie doznajesz żadnego wstrę- 
tu do stanu małżeńskiego ? 

— Nie myślę o tem wcale, bo do te- 
go stopnia macierzyństwo cel w życiu mi 
wytknęło. Poczekaj a zobaczysz jaki cud się 
dokona, w chwili, gdy twoja dziecina wy- 
ciągnie do ciebie drobne swoje rączęta.... 
Zobaczysz! 

Grube łzy spływały znowu po mojej 
twarzy. 

Zwykłe moje widzenie stanęło mi przed 
oczami: widziałam dziecko z Bellagio, ta- 
kie jak moje sobie wyobrażałam, podobne 
do Daniela, z jego promiennemi oczami i 
otwartemi ustami, niby do owoc grana- 
tu... on także nie miał ojca! a przecież 
był piękny i uśmiechnięty, a matka jego 
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— Wydział krajowy na odbytem wezo- 
raj posiedzeniu uchwalił przedstawić Najj. Panu 
do nominacyi na członków Rady szkolnej krajo- 
wej b. Namiestnika JE. hr. Leona Pinińskiego, 
w miejsce JE. Wojciecha hr. Dzieduszyckiego, 
który z powodu innych zajęć podziękował za wy- 
bór, oraz ponownie prof. Aleksandra Barwiń- 
skiego. 

— Zasiłki dla Stow. akademickich. 
W budżecie krajowym na r. 1904 przeznaczył 
Sejm do rozporządzenia Wydziału krajowego ry- 
czałt w sumie 2800 K. dla Stowarzyszeń aka- 
demiekich. Z ryczałtu tego przyznał obecnie Wy- 
dział krajowy jednorazowe zasiłki następującym 
Stowarzyszeniom : 


Czytelni akademiekiej we Lwowie 550 ko- 
ron, Bratniej pomocy akademików we Lwowie 
500, Domowi akademickiemu we Lwowie 200, 
Bibliotece słuchaczów prawa we Lwowie 200, 
Bratniej pomocy słuchaczów Akademii wetery- 
naryi we Lwowie 150, Bratniej pomocy słucha- 
czów Politechniki we Lwowie 300, Domowi te- 
chników we Lwowie 200, Tow. akad. ruskiemu 
„Hromada* we Lwowie 100, Stow. ruskiemu 
słuchaczów Politechniki „Osnowa* we Lwowie 
100, Czytelni akademiekiej w Krakowie 150, 
Bibliotece słuchaczów prawa w Krakowie 200, 
Bibliotece medyków w Krakowie 150 koron. 

— Powsz. wykłady uniwersyteckie. 
Zapowiedziany na czwartek, dnia 5 b. m., wy- 
kład dr. K. J. Nitmana z geografii ziem pol- 
skich, nie odbędzie się. 

— Senat Uniwersytetu lwowskiego wy- 
słał wczoraj do JE. Pana Ministra oświaty dr. 
Hartla telegram gratulacyjny z okazyi 40-letnie- 
go jubileuszu otrzymania doktoratu. 

— Kurator fundacyi Skarbkow- 
skiej. Wskutek ogłoszonego przez Wydział kra- 


jowy konkursu, zgłosił swe prawa do kuratoryi 


fundacyi Stanislawa hr. Skarbka jedynie obecny 
zastępca kuratora Fryderyk hr. Skarbek. Na pod- 
stawie uchwały rady Wydziału krajowego, którą 
Namiestnictwo, jako najwyższa władza funda- 
cyjna w kraju, przyjęło do wiadomości, powołał 
Wydział krajowy Fryderyka hr. Skarbka na sta- 
łego kuratora fundacji. 

— Btypendyum. Poseł sejmowy p. Ste- 
fan Moysa Rosochacki nadał wakujące stypen- 
dyum z fundacyi dr. Michała Moysy Rosocha- 
ckiego 0 rocznych 820 K. Stanisławowi Ago- 
psowiezowi, uczniowi II roku wydziału prawni- 
czego Uniwersytetu lwowskiego. 

— Bzkoła nauk politycznych. Drugi 
wykład p. Romana Dmowskiego dziś o godzinie 
7 wieczorem na temat: „Historya nowoczesuej 
kolonizacyi europejskiej i rozwój polityki świa- 
towej*. 

— Posiedzenie n»ukowe lwowskiego 
Towarzystwa lekarskiego odbędzie się w piątek, 
d. 4 b. m., o godzinie 6 wieczorem w lokalu 
Towarzystwa (ul Dominikańska l. 11). Na po- 
rządku dziennym: Dr. S. Czarnik: „Przedsta- 
wienie chorej dotkniętej chorobą Werlhofa*. Dr. 
W. Nowicki: „Statystyka raków na podstawie 
protokołów sekcyjnych (za lata 1896—1903) 
Zakładu anatomo- patologicznego Uniwersytetu 


N. 


3 


Nisko) przy istniejącym tamże urzędzie poczto- 


m 


wjm stącya telegrafu z ograniczoną służbą dzienną. 


— W Związku naukowo-literackim 
wygłosi we czwartek, dnia 8 b. m., o godzinie 
8 wieczorem p. Antonina Gawrońska odczyt o 
„Rudyardzie Kiplingu“. 

# Miejska komisya budżetowa 
obradowała wczoraj nad sposobem pokrycia nie- 
doboru budżetowego gminy miasta Lwowa. Re- 
ferent generalny budżetu dr. Rutowski propo- 
nuje następujące grupy i skale podatku gmin- 
nego czynszowego: od czynszów w kwocie do 
600 koron podatek wynosiłby 5 procent, od 600 
do 2.400 koron 6 pre., od 2.400 do 4.900 kor. 
8 pre, od 4.000 do 6.000 koron 10 precent, 


ponad 6.000 koron 15 procent. Referent broni 


swojego wniosku koniecznością budżetową, wska- 


zuje, że podwyżka taka dotyka sfery najuboższe 
tylko w minimalnych rozmiarach, bo dła nich 


wynosi tylko 2 pre., gdy dla zamożniejszych 3, 
a nawet 5 pre., wreszcie wskazuje na to, że w 
porównaniu z innemi miastami, równemi į mniej- 
szemi pod względem zaludnienia, niż Lwów, 
miasto nasze pobiera grosz czynszowy w mini- 
malnej wysokości. 

Projekt dr. Rutowskiego napotkał z łatwo 
zrozumiałych przyczyn na silną opozycyę, oprócz 


jednak teoretycznych wywodów, nie podano spo- 


sobu skutecznego zaradzenia niedoborowi. Nie- 
którzy mowcy wskazywali na anormalne anga- 
żowanie się gminy w wydatkach na szkolnictwo, 
które zwiększają się z każdym rokiem niepo- 
miernie, a są tego rodzaju, że nie dają prawa 
do żądania, by do ponoszenia ich przyczyniał 
się kraj. 

Po blisko trzygodzinnej dyskusyi wybrano 
subkomitet z pp.: dr. Rutowskiego, Ciuchciń- 
skiego, Gerstmana, Neumana i Sklepińskiego, 


dla rewizyi rozchodów i przedłożenia w piątek 
konkretnych wniosków, jakie jeszcze poczynić 


oszczędności i jak wyrównać niedobór. 

— Walne zgromadzenie członków 
Towarzystwa „Eleuteryi* odbędzie się w nie- 
dzielę, dnia 6 b. m., o godzinie 4 po południu 
w lokalu Towarzystwa, przy placu Strzeleckim 


l 6. 


— Z „Sokoła“. Wieczornica sokoła z 
udziałem pań odbędzie się w sobotę, d. 5 b. m.. 
w wielkiej sali „Sokoła“ o godzinie 8 wieczo- 
rem. Podczas wieczornicy przygrywać będzie or- 
kiestra 15 p. p. Bilety uczestnictwa w kwocie 
2 K. od osoby, nabywać można w kancelaryi 
„Sokoła* tylko do piątku, 4 b. m., codziennie 
od godziny 5—8 wieczorem. 

W niedzielę, 6 b. m., jako w 37 rocznicę 
założenia Towar:ystwa, odbędzie się wieczór po- 
iączony z ćwiczeniami gimnastyczzemi. Bilety w 
cenie: miejsca siedzące po 69 h., wstęp na salę 
40 h., dla studentów 20 h., nabywać można w 
kanrełaryi „Sokoła“ począwszy od dziś, eodzien- 
nie od 5 -8 wieczorem, 

— Towarzystwo dla popierania 
nauki polskiej odbędzie walne zgromadzenie 
w piątek dnia 4 b. m. o godzinie 6 wieczorem 
w auli Uniwersytetu. Porządek dzienny. 1. Od- 
czytanie protokołu z poprzedniego walnego zgro- 


ceprezesa Towarzystwa z pośród 8 członków 


trzyletnich na czas 1904—1906. 6. Wybór 


4 członków wydziału na 1904. 7. Wybór ko- 
misyi skontrującej na rok 1904, 8. Wnioski 


członków. 


— Zmiana własności. Młyn „Maryi 
Heleny“ kupiła wczoraj na licytacyi firma Józef 
Philipp i Sp., właściciele młyna w Strusowie 
koło Mikuhniec, za 490.000 K. 

— Tyfus plamisty. W czasie od 16 
do 22 stycznia b. r. było w Galicyi ogółem 47 
wypadków tyfusu plamistego, a mianowicie: w 
powiecie czortkowskim (Muchawka) 14 wypad- 
ków, w jarosławskim (Kramarzówka) 1, w jawo- 
rowskim (Jozów nowy) 1, w kolbuszowskim (Sie- 


dlanka) 4, w lwowskim (Rudno) 1, w podhaje- 
ckim (Wiśniowczyk) 6, w Przeworsku mieście 1, 


w rawskim (Biała, Niemirów) 2, w skałackim 
(Grzymałów, Okno, Ostapie) 5, w śniatyńskim 
(Zabłotów) 1, w stryjskim (Łukawica wyżna) 8, 
w tarnopolskim (Ładyszyn) 1, w tłumackim 
(Ladzkie szlacheckie, Ostynia) 4, w trembowel- 
skim (Boryczówka, Darachów) 8 wypadki. 


— Wozy sypialne. Wóz sypialny, krą- 
żący obecnie tylko pomiędzy Wiedniem a Kra- 
kowem przy pociągach pospiesznych nr. 8 i 4 
kolei Północnej, zaczął kursować od 1 marca 
b. r. pomiędzy Wiedniem a Podwołoczyskami, 
Odjazd z Wiednia o godz. 10 min. 5 wieczorem, 
przyjazd do Krakowa o godz. 6 min. 19 rano, 
do Lwowa o godz. 1 min. 30 po południu, do 
Podwołoczysk o godz. 6 min. 10 wieczorem; od- 
jazd z Podwołoczysk o godz. 10 min. 86 przed 
południem, ze Lwowa o godz. 2 min. 50 po 
południu, z Krakowa o godzinie 10 wieczorem, 
przyjazd do Wiednia o godz. 6 min. 15 rano. 

Za użycie jednego miejsca do spania w 
wozie sypialnym należy uiścić następującą nale- 
żytość dodatkową: z Wiednia do Krakowa I ki. 
12 K. 50 h., II klasą 11 K.; z Wiednia do 
Lwowa I klasą 16 K. 50 h., II klasą 14 K.; 
z Wiednia do Podwołoczysk I klasą 20 K., II 
klasą 16 K. 


— Na rzecz sprowadzenia zwłok 
Słowackiego odbędzie się dnia 21 b. m. w 
Krakowie staraniem komitetu akademickiego od- 
czyt ze wspóludziałem : H. Sienkiewicza, prof. 
J. Kallenbacha 1 prof. M. Zdziechowskiego. 
Prof. Kallenbach wygłosi odczyt na temat: 
„O kuratoryi wileńskiej Adama OCzastoryskiego" 
na podstawie nieznanych materyałów. Bliższych 
informacyj udziela Czytelnia akademicka im. A. 
Miekiewicza (Sławkowska 12) między godziną 
12—1 w południe w poniedziałki, wtorki, 
czwartki i piątki. 


— Wystawa metalowa. Komitet wy- 
stawy metalowej postanowił! dopuścić do udziału 
w wystawie materyały opałowe. Zdaje się, że 
postanowieniem tym komitet przychodzi w samą 
porę z pomocą naszemu górnictwu węglowemu 
tembardziej. że w ostatnich czasach coraz czę- 
ściej rozlegają się głosy, nawołujące do konsu- 
mowania węgla krajowego, szezególniej w prze- 
myśle. Bezwątpienia nasze kopalnie węgla, oraz 
zakłady produkujące torf opałowy, czy koks po- 
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Ni. stent w krajowy powołał z dniem 1 b. m. maa ZE madzenia. 2. Sprawozdanie wydziału za rok | Spieszą z udzialem w wystawie metalowej w do- 

Ng! agrarnej agrarnych do służby w kraj. ko- | WOWSSEBO . | nw 1908, referent prof. O. Balzer. 3. Sprawozdanie | brze zrozumianym własnym interesie. 

DA ja J we Lwowie, dyetaryusza kraj. biura Po posiedzeniu zebranie koleżeńskie w re- | komisyi skontrującej o stanie kasy i rachunków — Zmarli w ostatnich dniach: we Lwo- 

u hana Bo Stanisława Niesiołowskiego, oraz | Stauracyi Ludwiga. Towarzystwa za rok 1908, referentdyr. dr. J. K. | wie, Elżbieta Gaube, żona kapitana rachunko- 
2 duą Et dróg i mostów z Krakowa, Ro- -- Nowa stacya telegrafu. Z dniem | Steczkowski. 4. Wyhór 8 członków wydziału na | wego, w 27 roku życia; — Ewa Surmiak, w 
se | |. JEDI 15 b. m. otwartą zostanie w Kamieniu (powiat | trzy lata 1904—1906. 5. Wybór prezesa i wi- | 74 roku życia; — Helena z Englów Owocowa, 
ol | a a a a „4 MBM . 
gal y z Cd PC") 
£ i rze mi żal... Pan będziesz bardzo cierpiał | tak pójdzie crescendo, to powinszować Irmie... | ona sama przybiegała do mnie i napawała 
cię n ADAM przez nią i dla niej... To dyamentowe ser- I będzie szezęśliwa! l czarem, jakby chcąc zapobiedz ujemnym, na 
Aa N KRECHOWIECKI. cel.. Od niemowlęctwa, drogą nadludzkich Mimowolnie oburzyłem się. mnie wywieranym wpływom i sparaliżować je. 
ość S poświęceń... — (tu skrzywienie płaczliwe i — Staranie o szczęście panny Irmy, W drugiej fazie, mama, nie szezędząc 
sle l pauza) — starałam się przywiązać ją do |gdy będzie moją żoną, raczy pani pozosta- | mi głośnych docinków, zwróciła się całym 


siebie i, wszystko napróżno!.. Zupełnie 


wić mnie wyłącznie. .. 
charakter ojea, nieugięty i zimny... Och, 


impetem do córki. Zaczęły się spacery, do 
zai O, co za ton !... == wykrzyknęła Ẹ A y v p y 


| których przypuszczony nie byłem, zaczęły 


| MOZSTALIŚMY SIĘ 


WOT EPL .A.. 


(Ciąg dalszy). 


DZT: 

łą + Mia? i S 

um, Nie TR parę tygodni wielkiego szezę- 
Mogo „0 ONO, co prawda, zupełnie nie- 


panie! — gdyby pan mógł wiedzieć, co ja 
wycierpialam, co jeszcze ciągle cierpię... Do- 
szłam do tego, że prosiłam Pana Boga, aby 
mi odebrał serce dla tej córki... I wysłu- 
chał. Teraz już mniej cierpię, bo już jej nie 
kocham |... (Tu nowe skrzywienie i na dobre 
placz). 

— To tylko zdaje się pani... — wtrą- 
ciłem. 

— Ależ nie! 
paroksyzmie gniewu i wśród ulewy łez. 


nie! nie! — wołała w 


cała drżąca z gniewu. — Owszem, owszem ... i 


usunę się wówczas zupełnie !... A tymezasem 
pozostawiam pana z jego tonem i uprzej- 
mością.... 

Szarpnęła gwałtownie szalik, który jej 
spadał z pleców, ukłoniła się szyderczo i 
poszła. Gniew nią miotał, bo idąc podskaki- 
wała, jak na sprężynach. 

W pierwszej fazie, gdy mama nieustan- 
nie wyciągała mnie na poufne rozmowy i 
płacząc, oskarżała córkę, dziwiło mnie to, że 


się szepty i jakieś narady po kątach. Zale- 
dwie mogłem zbliżyć się do lrmy, która 
z dniem każdym stawała się bardziej zamy- 
śloną, wahającą się, smutną. Nieraz widzia- 
łem, że rozszerzonemi oczami wpatrywała się 
we mnie, jakby przerażona, pragnąca mnie 
przeniknąć 1 stwierdzić, czy to, co jej matka 
o mnie mówiła, było rzeczywistą prawdą... 
Co ona jej mówiła, zbadać nie mogłem, bo 
Irma zawierała się w milczeniu, a raz, gdy 
żaliłem się, że daje na siebie wpływać i, że 
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Gazeta Lwowska« z dnia 8 marca 1904 r. 


żona cukiernika, w 29 roku życia; — Julian 
Biloński, em. maszynista kolei państwowych, w 
62 roku życia; — Maksymilian Gliniański, uczeń 


IV kl. Szkoły realnej. 


W Żółtańcach, Józefa Smalska, wdowa po 


koncepiście magistratu lwowskiego. 


We wsi Ciche pod Czarnym Dunajcem, 


ks. Franciszek Różak, w 42 roku życia. 


— Pożar. We wsi Ostrynia, w pow. tłu- 
mackim, wybuchł onegdaj w stodole Macieja Pu- 
chały ogień, który wkrótce objął 13 sąsiednich 
zabudowań. Ogień był prawdopodobnie podłożony. 

— Sekcya zwłok ś. p. Szemerdiaka, 
wykonana w kostnicy Zakładu medycyny sądo- 
wej, wykazała, że śmierć nie była nagłą, ale 
nastąpiła wskutek niezbadanej dotychczas choroby 


zakaźnej, 


— Żonobójca. Z Mszany Dolnej dono- 
szą do jednego z pism krakowskich: W Kasinie 
Wielkiej, wsi pod Mszaną Dolną, wydarzył się 
onegdaj okropny wypadek : Włościanin Wojciech 
Bierawiec, obarczony sześciorgiem dzieci, Żył 


w wielkiej biedzie. Bierawcowa w tych dniach 
obdarzyła męża dzieckiem, a Bierawiec, który 
już więcej dzieci mieć nie chciał, bo i starszych 
już wyżywić nie mógł, katował swoją żonę tak 
długo, aż życie zakończyła. Komisya sądowo- 
lekarska z Mszany Dolnej dokonała już oględzin 
i sekcyi zwłok nieszczęśliwej, a okrutnego męża 
uwięziono. 

— Samobójstwo w łazience. Z Wie- 
dnia donoszą: Do „Centralbad* przy Wallburg- 
gasse przybyła wczoraj rano jakaś pani i zażą- 
dała łazienki Po godzinie z łazienki dał się 
słyszeć wystrzał. Pospieszono na ratunek, zasta- 
no jednak już tylko martwe zwłoki. Dotąd nie 
stwierdzono, jak się denatka nazywa. 


— Burmistrz defraudantem. W ka- 
sie zaliczkowej miasta St. Ruprecht w Styryi 
został sprzeniewierzony cały jej kapitał w kwo- 
cie 68.000 koron. — Sprzenierzył go burmistrz 
miasta Michał Weiss. Mieszkańcy z St Rupprecht 
postanowili na publicznem zgromadzeniu pokryć 
deficyt drogą składek, ażeby uchronić od strat 
właścicieli drobnych składek, przeważnie okoli- 
cznych wieśniaków. 

— Śmiałego rabunku — jak dono- 
szą z Budapesztu — dopuścili się onegdaj nie- 
wyśledzeni dotąd rzezimieszkowie na jednym z 
pasażerów pociągu, idącego z Fekete do Batoru. 
Wskoczyli oni w czasie jazdy do wagonu II. kl. 
1 grożąc nożem samotnie w przedziale siedzące- 
mu mężczyźnie, przeszukali mn kieszenie i za- 
brali całą gotówkę. Po dokonaniu tego zbrodni- 
czego napadu wyskoczyli z pociągu i zniknęli 
Ra przestrzeni. 

— Krwawy dramat małżeński. 
Z Pięciokościołów donoszą: Zarobnik Szabo do- 
wiedziawszy się onegdaj, że żona jego zdradza 
go z pewnym młodym mężczyzną, wpadł w naj- 
wyższym stopniu rozdrażniony do domu i począł 
robić żonie wymówki. Wywiązała się między ni- 
mi wskntek tego sprzeczka, w ezasie której Szabo 
porwał nóż i przebił nim brzuch żony. Szabowa 
amarła na miejscu. Żonobójcę aresztowano. 

— W Tokaju zawaliły się piwnice To- 
warzystwa produkcyi win tokajskich, w skutek 
usunięcia się gruntu. Robotnicy zajęci ściąga- 
niem wina do butelek odnieśli skaleczenia, lecz 


jeden tylko został potłuczony śmiertelnie. Zni- l 


szczeniu uległo przeszło 8.000 butelek wina to- 
kajskiego, wartości około 120 000 koron. 

— Bamobójstwo fabrykanta. Z Me- 
dyolanu donoszą: Właściciel fabryki jedwabiu 
Colombo rzucił się onegdaj pod pociąg i zabity 
został na miejscu. Pasywa jego wynoszą 2 mi- 
liony lirów. 

— Katastrofa z balonem. Aeronaut- 
ka Mary Blondeau urządziła w Palermo w tych 
dniach w obec licznej publiczności wzlot balo- 
nem. Wszystko poszło jak najlepiej, gdy nagle 
balon ze znacznej wysokości, jak gdyby głaz 
upadł na dach jednego z domów i spłonął. —- 
Aeronautka wyszła cało, odniósłszy tylko lekkie 
obrażenia cielesne, pośród publiezności jednakże 
powstał popłoch. Wszyscy zaczęli uciekać, a 
dwie osoby, rzucone na bruk, poniosły Śmierć 
skutkiem zgniecenia. 

— Na X Zjeżdzie hydrotechnieznym, 
który niedawno się odbył, wielkie zainteresowa- 
nie wzbudziła praca inżyniera Adama Haber- 
felda, Warszawianina. Mówiąc o regulacyi i þu- 
dowie tam na rzece Szeksnie, dowiódł, że na 
przestrzeni pokrytej porohami woda za pomocą 
tam specyalnie zbudowanych, może być stale 
utrzymywana na głębokości 11 stóp. Może to 
mieć doniosłe znaczenie w komunikacyi wodnej 
i na innych rzekach. 


— Lirnicy na wojnę. Przez Charków 
przejechała w tych dniach na daleki Wschód 
gromadka kobziarzy i ślepych lirników kijow- 
skich, którzy uważali sobie za tradycyjny obo- 
wiązek udać się na wojnę, aby zagrzewać woj- 
sko do boju. Now. dmia donoszą, że lirnikom 
tym pozwolono przebywać na stacyach kolei sy- 
beryjskiej, w miejscach postoju pociągów woj- 
skowych. 

— Tabakierka za 15.000 rubli. 
Przed 92 laty, na polu bitwy pod Salamanką, 
jeden z żołnierzy armii Wellingtona, Ścigającej 
uchodzące wojsko Józefa Bonapartego, znalazł 
złotą tabakierkę emaliowaną w stylu Ludwika 
XV. Znalezioną tabakierkę odkupił za 12 swi- 
nei sir Jerzy Collier w chwili, gdy OES ze- 


* spodarstwa domowego“. 
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skrobywał z niej emalię końcem bagneta. Dwa | 


obrazki emaliowe zdołał już wyskrobać, pozostał 
tylko jeden nienaruszony. W tych dniach jeden 
z potomków sira Eliota wystawił tabakierkę 
ową na sprzedaż w znanej sali licytacyjnej 
Christica w Londynie. Przetarg rozpoczął się od 
80 gwinei i wreszcie doszedł do 1500 gwinei, 
za którą to sumę nabyli tabakierkę antykwaryu- 
sze, bracia Davies. 


Zabity przez niedźwiedzia. 
Z Port Angeles, w stanie Waszyngton, donoszą, 
że polujący w okolicy tego miasta sportsman 
niemiecki, bar. Marcin Schlosser został zabity 
przez niedźwiedzia. 


= — Wagony stalowe. W Nowym 
Jorku otwarta ma być w kwietniu kolej pod- 
ziemna miejska, a do jej nżytku zbudowano po 
raz pierwszy wagony stalowe. Fachowcy zape- 
wniają, że wkrótee wagony te zastąpią wszelkie 
inne. Przedewszystkiem są one ogniotrwałe, a 
nadto wyłączają wszelką możliwość wypadków 
z elektrycznością, która w danym razie, zamiast 
przechodzić w stalową budowę, odprowadzana 
jest w ziemię. Urządzenie wewnętrzne wagonów 
jest z glinu, mają one 51 st. i 2 em. długo- 
ści, 9 st. i 1'/ą em. szerokości, 12 st. wysoko- 
ści i po dwa motory o sile 200 koni. 


— Straszna eksplozya. Na stacji 
Jackson, w odległości ośmiu mil od Ogden w 
stanie Utah eksplodowały dnia 20 b. m. dwa 
wagony naładowane prochem. W straszliwej 
tej katastrofie znalazło śmierć 24 robotników, 
a drugie tyle odniosło silne poparzenia. Bu- 
dynki stacyjne z urzędem telegraficznym zni- 
£ZcZONne, 


Notatki [iierasko-arYStyCZNE, 


Z Towarzystwa sztuk pięknych. 
Wystawa Stowarzyszenia „Sztuka* i Towarzy- 
stwa „Polska sztuka stosowana“ zostanie nieod- 
wołalnie zamknięta w niedziele, t. j dnia 6 
marca wierzorem. W dniu 10 marca grupa czte- 
rech artystów, a mianowicie pp.: Bratkowski, 
Ówikliński, Trusz i rzeźbiarz Ostrowski, otwie: 
rają w ostatnich dwóch salach Towarzystwa wy- 
stawę swych prac. 


Z muzyki. Dwoje sympatycznych gości 
z Warszawy, p. Władysław Floryański i p. Wan- 
da Luce zespoliło swe siły, na bardzo przyje- 
mny i interesujący wieczów w Filharmonii. P. 
Floryański nie jest nam obcym: pominąwszy już, 
że jes, rodowitym Lwowianinem, dał się nam 
poznać niejednokrotnie jako wybitny, w niektó- 
rych partyach (że przypomnę tylko Janka w 
„Sprzedanej Narzeczonej*) jako wyborny nawet 
śpiewak sceniczny, O ile sądzić można z wezo- 
rajszego występu, głos p. Floryańskiego nie uległ 
zmianie w tych kilku latach, w których nie sły- 
szeliśmy go we Lwowie, owszem zachował da- 
wną skalę, dźwięk i siłę pięknego bohaterskiego 
tenora. 

Jeżeli pomimo to, wyznaję to szczerze, ar- 
tysta mniej mi się podobał wczoraj, aniżeli tylo- 
krotnie dawniej na scenie, to polega to w tem, 
iż nie każdy dobry śpiewak operowy, a tak sa- 
mo p. Floryański, jest zarówno dobrym wyko- 
nawcą pieśni. Polem p. Floryańskiego jest wi- 
docznie scena, nie estrada i łatwiej mu prze- 
prowadzić jednolicie charakter partyi, aniżeli na- 
giąć się do tego drobiazgo wego, szczegółowego 
cieniowania w tonie i wyrazie, jakiego wymaga 
pieśń, a każda nieraz innego. Nie cheę zupełnie 
powiedzieć przez to, że p. Fioryańskiego jako 
śpiewaka pieśni słuchać nie warto, lecz chciałem 
tem tylko zaznaczyć, że wczorajszy jego występ 
nie jest jeszcze ostatnim wyrazem, ani najwyż- 
szą miarą jego sztuki. 

P. Luce, młodziutka artystka opery war- 
szawskiej, przedstawia się jako śpiewaczka wy- 
bitnie koloraturowa. Już sam organ, niezbyt peł- 
ny, ale rozległy a zwłaszcza bardzo wysoki so- 
pran, charakteryznje ją jako taką. Koloratura 
p. Luce jest pewną i czystą, niektóre jej szeze- 
góły, jak zwłaszeza staccato, doskonale wyszko- 
lone. Chętnie usłyszałbym p. Luee na scenie 
naszego teatru — jeżeli gra jej nie ustępuje 
muzykalności i technice, to powinnaby być bar- 
dzo dobrą przedstawicielką czysto koloraturowych 
partyj, dla których niestety coraz mniej sił i u 
nas i za granicą. Seweryn Berson. 


Agnieszka Kruszyńska: „Podręcznik 
do nauki gospodarstwa domowego. Lwów 1904. 
Treść tej użytecznej, jasno napisanej książki o- 
bejmuje całość niezbędnych wiadomości dla pro- 
wadzenia gospodarstwa domowego. Wyszczegól- 
nione w niej są i treściwie wyjaśnione nie tyl- 
ko sprawy ekonomicznego prowadzenia całego 
domu, ale też i nader ważne zagadnienia z dzia- 
łów hygieny, odżywiania, ubioru, podziału cza- 
sumin pE. Agnieszka Kruszyńska, jako dłu- 
goletnia nauczycielka, wykładająca ten przed- 
miot, napisaniem i wydaniem tej książki od- 
dała prawdziwą przysługę, albowiem dotych- 
czas nie mieliśmy w literaturze naszej żadnej 
książki, omawiającej tak dostępnie i wyczerpu- 
jąco wszystkie sprawy i czynniki wpływające 
na racyonalne, ekonomiczne prowadzenie „go- | 


i zmiotła śmierć, reszta przestała uiszczać obo- ? kraju bronić; w obee współtowa” 


Z licznych rozdziałów tej książki wymie- į wiązkowe wkładki, tracąc tem Samem 


| 


niamy: Ekonomia domowa. — O mieszkaniu w łje prawa. I ten fakt właśnie utrudnia, 
ogólności (powietrze, światło, ciepło). — Urzą- | sokim stopniu działalność Towarzy das kJ 


u 


dzenie mieszkania. — Utrzymanie czystości i 
ładu w mieszkaniu. O powinnościach go- 


pozwala mu zakreślać programu 


spodyni względem siebie i drugich. — O odzie- Odpowiednio do wzrastającej gjat i 
ży w ogólności (bielizna, jej sporządzanie, na- | członków tudzież zwiększającego „| o wiś $ | UA 
prawa, pranie i przechowywanie). — Rady hy- | cznie kapitału zakładowego, przedzie gst || att 
gieniczne. — © pokarmach w ogólności. — |także ogólny stan funduszów Towa gł Me 
O pielęgnowaniu kwiatów i t. d. oraz obrót kasowy w r. 1908. biii Ba ina 
PZA... w roku ubiegłym 12.647 kor. 31 B tayt àk 
; „ , |na wkładki członków czynnych; potii | KN 
Z teatru donoszą: W piątek ukaże się | (po 200 koron) i wspierających 408. pdi bój 
na naszej scenie nowy oryginalny utwór polski | (po 50 koron), idących na rzeź, 0 kt, | b ni 
p. t. „Los“. Autor jego zajmuje wybitne stano- | zakładowego, przypadła suma ge g | Jr k 
wisko literackie pod zaborem rossyjskim, lecz przychód w funduszi obra past | [ad 
ukrywa się ze zrozumiałych powodów pod pseu- | więc 6927 koron 31 hal. DIA wy” | Pu 
donimem. Sztuka powyższa przeznaczona była | wzrostu instytucyi dodać winniśmy” ed | e 
na konkurs Wydziału krajowego. Wycofaną je- | 1901 fundusz obrotowy dosięgne! 136 gor PRN 
dnak została przed jego rozstrzygnięciem i od-| kwoty 2.952 kor.; w następnym “ tyż par dt 
daną dyrekcyi naszego teatru z dołączeniem li- | Samo zestawienie tych cyfr mów! ) = rok" t 
stu Bolesława Prusa, który zaleca „Los“, jako] dzo wiele. To też w sprawozdawcy” REA ny 
dzieło wybitnego talentu dramatycznego. Niepo- | można było wnieść do funduszu 74% towed” yti 
trzebnjemy zapewne dodawać, że to, tak po- | zaległe procenty od kapitału 9% leg di. 
chlebne zdanie znakomitego pisarza, jest naj- pokryć dług w drukarni, wyrówna“ w tę 
lepszem dla niego poparciem. Zalety sceniczne | ści j rozpocząć bardzo ważną akcj? WA K 
„Losu“ przemawiają nadto same za siebie. Jest | wie zakładania bibliotek prowincj? pott" Vi 
to dzieło poruszające zagadnienia socyalne w | Fundusz zakładowy wynosił ju a7 bóle ty 
sposób, który musi wzbudzić zainteresowanie. | 1903 r. poważną sumę 30.338 korot jst” bola 
W przedstawieniu „Losu“ biorą udział pp.: ja stan ten po trzyletniem zale j, në KA 
Bednarzewska, Gostyńska, Zawadzki, Feldman, | niu Towarzystwa, jak na nasze st0%" wala ył Eent 
Wysocki, Roman, Hierowski, Kwiatkiewicz i t. d. | zwać można wprost świetnym i por ogli À ! 
W niedzielę po południu daną będzie je- | razem jego inicyatorom z otuchą “H * ME 
dna z najweselszych komedyi tegorocznego se- |w przyszłość. : żyw | "Wu, 
zonu p. t. „Mój dzieciak*. Ministerstwo .oświaty, uznają; deb ają 
= zi czność Towarzystwa, udzieliło, Zo Gd 
e gólnemu orędownictwu dr. Lud 0 KO big 
Repertuar teatru miejskiego klińskiego, zasiłku w kwocie 12 ska P gala 
we Lwowie. sejm krajowy i rada miejska Iwo i A 
Dziś we środę po raz szósty „Figle wiosenne“, | 500 koron. ło 1 | dl d 
operetka w 3 aktach, muzyka na motywach J. W roku sprawozdawczym MA Dey dry * 
Straussa, ułożył E. Reiterer. warzystwo rozprawę dr. Przemy? 0w Po m 
We czwartek po raz trzeci „Erosi Psyche", | kowskiego p. t. „O utwierdz n E sedr Gy 
fantazya dramatyczna w 7 rozdziałach, napisał | 8107% łajania w prawie pols jet Pi kg 
Jerzy Żuławski. Muzyka Jana Galla. wiecznem*, oraz pierwszy tom “<5 orki Kóg, 
: À „| Władysława Abrahama: „Powstanl" „u I W 
W piątek po raz pierwszy (nowość) „Los“, zacyi Kościoła łacińskiego na B pord” 
sztuka w 4 aktach, napisał Habdank. nadto udzieliło zasiłku wid AoT doty 
W sobotę (na ogólne żądanie) „Żydówka*, | na druk dzieła ks. dr. Franciszka "0 po "ydy 
opera w 5 aktach Halevyego, gościnny występ | profesora Uniwersytetu krakowski*8 péi M 
Giacomo Rawnera, tenora oper zagranicznych. „Metafizyka ogólna czyli nauka 0 „gół gg, 
W niedzielę o godzinie pół do 4 po po-| W programie wydawnictw na 70 prat > „cią 
łudniu „Mój dzieciak*, komedya w 3 aktach | gurują: drugi tom dzieła prof. A D A Prog 
Ambrożego Janvier de la Motte. drugi tom publikacyi prof. Bronisla jady, g 
W niedzielę o godzinie pół do 8 wieczo- | bińskiego: „Źródła do, dziejów | siitia Mat 
rem po raz szósty „Luiza“, opera w 4 aktach | trzeciego rozbioru Polski“; nieog 5 kiet, fa 
5 odsłonach G. Charpentiera, Występ M. Bogu-|tąd dzieła poetyckie Wacława p” nie 
ckiej, artystki opery warszawskiej. zwłaszcza jego „Ogród fraszek“, 4 tan 
waniu prof. Aleksandra Briickner8: pgi nad 
Z innych spraw, dotyczących o potio » 
Repertuar „Filharmonii“ lwowskiej. | nictw, podkreślamy, że Towarzy”! tręgkie gi. wit 
We czwartek, dnia 3 marea, drugi i osta- ADD Pag bono Y staliło bs ie stat 
tni koncert primadonny Opery warszawskiej p. 80 koron za arkusz druku; S nasar | tk ik 
Wandy Lucce i reżysera Opery warszawskiej p. | PZYStĘPDĄ normę ceny PRA JF AE dag 
Władysława Floryańskiego, których koncert wczo- nakłady ; wreszcie 1 to, ch ivliotek Y pk 
rajszy cieszył się tak wielkiem powodzeniem. syłać bezpłatnie pozy stkim. ą i k ga 
p skim oraz instytucyom bibliote |. Td, 
rogram koncertu czwartkowego następu- | tyymuj czem „yli dig 
jący: I. 1. Arya ze „Strasznego dworu“, ed- ŻY R : sł dania | gł" nig 
śpiewa p. Floryański. 2. Arya z „Purytanów* O akcyi w sprawie a nó di | Mi 
Belliniego, odśpiewa p. Lucce. 3. a) Noskowski: | tek prowincyonalnych, pisa is to PE ogó | tyy 
„Skowronek“, b) Lassen: „To był sen“, od- miejscu już niejednokrotnie. My też 7d ia 
śpiewa p. Floryański. 4. a) Kratzer: „Piosnka | piękna, wagi ogromnej, zas "S aá 28 M Wici 
o piosnce“, b) Gall: „Barkarolla“, odśpiewa p. |Jaknajgorętsze poparcie, a jak M. ole? tyęj 
Lucce. — IL 1. Rossini: Arya z „Cyrulika se- | wozdania, odbiła się również aji Wy 
wilskiego*, odśpiewa p. Lucce. 2. Wagner: Arya | Stwie naszem echem donośnem. 3 ngee tok 
z „Lohengrina*, opowiadanie o Graalu, odśpie- Nie ustawajmy więć w prac, pios go Okoj 
wa p. Floryański. 3. a) Zarzycki: „Serenada“, | my Towarzystwo o celach ta o0Ë ar | dą 
b) Venzano: „Walc“, odśpiewa p. Lucce, 4. Pa- | w miarę sił i możności, a na OW pe | tną, 
derewski: Scena z opery „Manru*, odśpiewa p. | zbożnego posiewu długo czekać aa ie ; 
Floryański. my. Ułatwienie ludziom nauki, PO“ heci gs | dą 
Akompaniament prof. Fr. Neuhauser. Po- | daczom, wydawnictwa ich dziel, Aa e lin 
czątek o godzinie pół do 8 wieczorem, jednego do gruntownych study jigtek,. M | ty, 
W poniedziałek, dnia 7 b. m., koncert o miasteczkach naszych now’ KU by, 
S DE oda” blicznych, nie dopuści do zma! tnye u dyg 
PENEN peny Bgy mE: _ | prowincyi sił nieraz bardzo żywo ig Ay Win 
We czwartek, dnia 10 b. m., koncert je- | rym jeno braknie zachęty i popa” pku sp bia. 
dnego z najznakomitszych naszych pianistów, | jąż choćby znaczy w naszym doro i 
nieporównanego wykonawcy utworów Chopina, | łeęcznym bardzo wiele. L ko 
p. Aleksandra Michałowskiego. Wi 
NA 
l q 4 (l 5 dą 
Li; 
Towarzystwo Gd Ib, OWATZJSLHO LI | ty 
Z . gif 
dis popierania nauki polskiej. oytt ie Y 
Jutro, we czwartek, rozp 27 gpib my dą 
cóż doroczne obrady walnego zgrom „jskieś gło dą 
Towarzystwo dla popierania nauki pol- | legatów Rady ogólnej c. k. galicji PIS gl Box 
skiej wydało sprawozdanie ze swych czyn- | Warzystwa kredytowego ziemskieb | obs” rok ty 
ności w roku 1908. Wykazuje ono rozwój | żono temu walnemu zgromadzen oj dł | le, 
stały, stwierdzający pożyteczność powołanej | Sprawozdanie Komitetu z A 08 g P ży, 
przed para laty do życia instytucji, zarazem | 1908, poświęca przedewszyst Es jeniż „gd N 
jednak nasuwa sporo uwag wysoce charakte. | pie kilka słów gorącego wspo „gidU gti i 
rystycznych, aczkolwiek powtarzających się | ks. Adamowi Sapiesze, honot Pe 0 « 
w wielu innych Towarzystwach. Zacznijmy | Sowi Towarzystwa. Wspomnieć. dla net Nią 
od ruchu ezłonków. Liczba ich w ciągu | pnie, że rok ubiegły zaznaczył SW gat wgi? dre, 
1903 r. wzrosła z 1015 do 1150, co pięknie | ctwa krajowego klęskami ©?" grosi go 


przechodzi z kolei komitet dorp 
swych czynności. Komitet widzi s 
bą w pierwszej linii dwa 783 
dania : g 
Po pierwsze w każdej kwe”- „ę 
wiek styczność z rolnictwem Krāj 
jącej, zabierać głos w dwojaki” 
w obec władz centralnych, inie 


świadczy o rozwijającem się w naszem spo- 
łeczeństwie obywatelskiem poczuciu do obo- 
wiązku popierania nauki polskiej. Nie bra- 
knie atoli tutaj i stron mniej jasnych: 
oto przyrost nowych członków wykazuje 
w r. 1903 cyfrę 372, ubyło jednak równo- 
cześnie z dawniej należących do Towarzy- 
stwa 237 osób, z których minimalny procent 
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Po ,. , da <Ać : 7 
t „Przed grożąc bezpieczeń- 
FL) gy, Md grożącemi niebezpiecze 
i dal y sr zega, o środkach zaradczych pou- 
lit ; Wz Się krzepić inieyatywę, a roz- 
p tj Popta oMliAĆ pomoc własną. ? 
| gst | pto ma re wychodząc z przekonania, że 
fais sit lu* gmi funduszami można w wyda- 
ari | ję, to w rolnictwo na nowe tory popelinąć, 
„gsił on | Hy, Meje udoskonalić, starał się Ko- 
W | irge a kierunku głównie swą pracę i 
loży | i i KAD by jak najpoważniejsze 
gold oi Wn Asowe uzyskać do dyspozycji. 
randos | tą sępy 1 tego programu omawia prze- 
0 Ki | a (leży, a Komitet eukrownietwo i go- 
PU In którę "awa rodzaje przemysłu rolnicze- 
WO | La do, W każdym prawie kraju, a u nas 
je w . by Jstkiem są podwaliną normalnego 
alod” e. 080 rozwoju rolnictwa. 
[36 ko Mt py. wie poparcia cukrownietwa w 
jut big A tr "Rowa Komitet w miesiacu wrze- 
nE alliki 9 memoryały do Sejmy i do Ko- 
„dow w ię, 9 w Wiedniu, a zarazem wdrożył 
towe inda ai akcyę po oddziałach, w celu po- 
aleś, dł 08 m równi krajowych w Przeworsku i 
r tych 2 propagowanie uprawy buraków 
9 kon % się pn. | 
kol jl matet w Yeezy gorzelnictwa, wygotował 
zi gi | bo twe Porozumieniu z krakowskiem To- 
iir tip po Mm rolniczem inemoryał do Koła 
yk g | Bey, i zawierający cały szereg postula- 
sę | dy widualnego rozdziału kontyn- 
0g'* i su, 
żyłe diy Kopia Sz0 m ciągu sprawozdania oma- 
po w ma odot orzyści, jakie przyniesie mię- 
Sgt j liea * E „Wystawa spirytusu, odbyć się 
ra tabi Obez wietniu b. r. w Wiedniu. 
pH x legi, e omawia z kolei Komitet swe 
r Ga Bo Sie poczynił w kierunku racyo- 
qr RLT “kenia stosunków między ludno- 
ło plr ` NI a władzami wojskowemi, a to 
* go! dą luc W zboża dla wojska, co do ulg 
W igo | Sk Totan W czasie żniw (dłuższe urlopy 
ire rók A A Istów), eo do wynagrodzenia za 
a Pii Koy teh it łądzone przez wojsko w czasie 
op tig Dols; Niemniej był Komitet w obec 
r0 w; 180 żarliwym rzecznikiem rolni- 
kala don, Na tawach chowu koni. 
Ea ypt poolu polityki handlowej Monarchii 
prti? Wy, Clog; Pnie Komitet sprawy nowej ta- 
ià a Ev ti 8 odnowienia traktatów handlo- 
305 ija się JAY austro-węgierskiej Komitet do- 
pe” Proj liże |edzy innemi z całą stanowczo- 
F j seig któr 'a ceł niemieckich od wszystkich 
Ja i | wa. szęp, SOSpodarstwa wiejskiego, a dalej 
"iof? grą 71 Wet Sprecyzowania postanowień kon- 
a dzą! a p; 3 narskiej między Austro - Wẹ- 
P rg Aug CAM. Popart też komitet żą- 
EW tagte ę packiego związku rolniezego, aby 
2 „sk U da SSJI i państw bałkańskich były 
fad rę „Przewozu bydła zamknięte. 
r A Wł Sezet zwracał również i w ubiegłym 
„gol | sinlose Da uwagę na interesa mniejszej 
a MN odnosząc się do JE. P. Namie- 
p ae oba o zapómogi dla gmin do- 
ga! Wy" i STadem, o szybkie odpisanie po- 
Brag, la wstrzymanie egzekucyi podatko 
li” | odg dą gey sarach dworskich i gminach 
Mge | ng Boy tkniętych i za pośrednictwem Rad 
gó] W ty * bouczył gminy co i jak czy- 
3 n* yit p’, kierunku AA Prócz tego 
spr” dają wany pnych z końcem roku 1903 umo- 
ań | wf) nogi moryał do Koła polskiego, żą- 
j tych ddpję; 1$k*zenia zapomóg dla Galicyi 
sarl ayap Eleak że względu na znaczny rozmiar 
KU toy Ta Aqq dalej obniżenia taryf kolejo- 
eg | ol; dlą lg do końca czerwca przyszłego 
ga? | ba doti, zę kich ziemiopłodów i paszy dla 
| bo” taq ch _Uętych klęskami koleją sprowa- 
ił” ięją „Jakoteż bezpłatnego udzielenia 
pi da W sd ilości soli bydlęcej. 
gi” lig Włygęji rawie taniego opału i budulca 
m tm, „sh Komitet zgodnie z zapatrywa- 
db” sty, i6 uw ogólnej, uważał za właściwe 
A” | dyg bed; kk: Rządu na okoliczność, że pań- 
g” win ‘w Galicyi właścicielem znacz- 
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| Nya Szare x : 
big 0 prz Ow leśnych (lasów kameralnych), 


bowięg dzić ewszystkiem tej piekącej potrze- 
Ład, ia Wystosował więc do Rządu od- 
taj, Wi „e, WOTyał, w którym przedstawił 
Stra uyt rzeczy, oraz wytknął nieracyo- 
Składy whas owanie lasów kameralnych ze 
nią üw g, 2 rządowych, a mianowicie brak 
drza ych oraz system sprzedawa- 
ten ko ~uürtowym spekulantom. Memo- 
BŁ, "7 się prośbą, aby Minister- 
łdym z. Odpowiednie zarządzenia, aby 
W rządzie lasów rządowych i fun- 
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w zachodniej jak i we wscho- 
sk na corocznych wyrębach od- 
epas drzewa był zostawiany, któ- 
Wj wo olenie potrzeb włościan oko- 
Ata; Śozeni pale i buduleu bezpośrednio i 
W "16m wszelkiego pośrednictwa wy- 
Chin: "TA - 
nieni, ące Jak najszerszego rozpowsze- 
dre Orzygu;, NOŚCI o sposobach drenowa- 
NC URE drenowania i korzyściach z 
dt, Yiadomoga czonych, Komitet przyjął 
buy, a Bias 2 inżyniera krajowego p. 
Ry ll wany, |. 3 który pod bardzo przystę- 
% k 19 unkami podjął się urządzić w cią- 
OAZA: ziałach szereg odczytów 
| tej alnikowalimy oo 9layeh. Ofertę tę 


Apos aiąe T żak oddziałom, doradzając i 
| Yeh ości rozpowszechnienia tyle pożąda- 
| ladomości. Lact 


orzystania z nadarzającej się 
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Prezydyum Komitetu wzięło w ciągu 
roku udział w posiedzeniach 17 oddziałów 
i nawiązało z niemi ściślejszy kontakt, a 
starało się również, ale z niezupełnym je- 
szcze skutkiem, o ożywienie działalności od- 
działów od kilku lat martwych, a miano- 
wicie cieszanowskiego i rawskiego i o obu- 
dzenie większego życia w oddziale żółkiew- 
skim. 

W końcu zaznacza komitet, że było je- 
go usilnem staraniem utrzymać ciągłość po- 
rozumienia i iść nieustannie ręka w rękę z 
prezydyum i Komitetem bratniego Towarzy- 
stwa krakowskiego, które serdecznem, pełnem 
zaufania i prawdziwie koleżeńskiem postępo- 
waniem, zadanie to Komitetowi gal. Tow. 
gosp. znakomicie ułatwiło, 

Galicyjskie Towarzystwo ma obecnie 
w kraju 27 oddziałów, ezłonków honoro- 
wych liczy 18. ezłonków korespondentów 
56, członków czynnych 2092 — opłacają- 
cych rocznie wkładki w łącznej wysokości 
16.463 K. 

Bilans za rok 1908 wykazuje w sumie 
ogólnej 446.886 K. 98 hal. Rubryki ważniej- 
sze: Zarząd centralny wykazuje koszt 28.484 
K. Fundacye stypendyjne w zarządzie To- 
warzystwa wykazują ogólny majątek 161.966 
K. (halerze opuszczamy); wypłacono stypen- 
dya w sumie: 3894 K. Subwencye pai- 
stwowe i krajowe wyniosły w roku 1903 
wogóle sumę 292.140 K. — wydano na wła- 
ściwe cele 239.784 K., pozestał zapas 52.355 
koron. 

Budżet na r. 1904 wykazuje niepokry- 
te potrzeby zarządu centralnego (niedobór) 
w sumie 5727 K. 88 hal., które będą pokry- 
te przez oddziały w stosunku stopy procen- 
towej 35 pre. od należyleżytości obowiązko- 
wej członków. 


GOSPOVARSTWO I HANDEL 


Austryacki Bank dla krajów ko- 
ronnych. Rada zawiadowcza austryackiego 
Banku dla krajów koronnych, zatwierdziła 
na posiedzeniu odbytem w dniu 26 lutego 
b. r., przedłożony bilans za rok 1908. 

Bilans wykazuje dochód brutto 9,295.618 
koron, a po odciągnięciu kosztów, podatków 
i odpisów, czysty dochód 4,894.716 koron 
(włącznie z przeniesieniem zysku z 1902 r. 
225.882 kor.). Powyższy czysty dochód skła- 
da się w okrągłych cyfrach z następujących 
pozycyj: 


przeniesienie zysku 256.000 kor. 
dochód z odsetek 5,572.000 ,„ 
dochód z prowizyj . 2,687.000 ,„ 
zysk na dewizach . 189.000 , 
zysk na efektach i Tow. 

konsorcyalnych 641.000 , 


co w ogólnej sumie stanowi odsetkowanie 
kapitału akcyjnego 11:3 pre. 

Rachunek odsetek wykazuje w poró- 
wnaniu z r. 190% więcej o 200.000 koron, 
rachunek z prowizyj z sukursu bankowego 
i komisowego towarów więcej o 17.000 kor., 
natomiast zysk z rachunku konsorcyalnego 
i efektów, wynika głównie ze zrealizowania 
różnych udziałów syndykatowych, obligacyj 
i akcyj kolejowych, tudzież z ruchu kopalń 
węgla w Dąbrowie. 

Rozchody, podatki i inne ciężary wy- 
noszą 4,401.000 kor., zatem o 30.000 kor. 
mniej, niż w roku 1802. 

Odpisy wątpliwych należytości w su: 
mie 282.000 kor. postąpiły w skutek oszu- 
stwa przez fałszywe weksle w filii w Pradze. 

Pozostający do rozporządzenia czysty 
zysk wynosi 4,805.000 kor. 

Na podstawie tego wyniku, postanowi- 
ła rada zawiadowcza Banku dla krajów ko- 
ronnych, przedłożyć zwyczajnemu walnemu 
zgromadzeniu, które się ma odbyć w dniu 
29 marca b. r., oznaczenie dywidendy za u- 
biegły rok administracyjny na 20 kor. za 
akcyę czyli 5 pre., następnie po wypłacie 
dotacyj wedle statutu wyposażyć fundusz dy- 
spozycyjny na cele emerytalne kwotą 100.000 
koron, a resztę w kwocie 666.950 kor. prze- 
nieść na nowy rachunek. 


Wiedeńskie losy komunalne. (7e- 
lcfonem). Przy wczorajszem ciągnieniu wie- 
deńskich losów komunalnych główna wj- 
grana w kwocie 400.000 koron padła na los 
s. 286 nr. 23, druga wygrana w kwocie 
40.000 na s. 2384 nr. 5. 


Losy Basiliki. (Telegram). Główna 
wygrana losów Basiliki 30.000 koron, padła 
na serye 788 nr. 98. 


Kalendarz rybacki. Przez cały ma- 
rzec nie wolno łowić raka samca i samicy, 
zaś od 16 boleni, lipieni i głowacie. 

Złowione ryby muszą mieć przepisaną 
miarę. 

W dni słoneczne o łagodniejszej tem- 
peraturze można między godziną 9 a 10 z ra- 
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na i 8a 8 po południu łapać na wędkę: 
pstrągi, łososie, karpie, płotki, czerwionki i 
babki. 

Cena i waga pieczywa. Lwowski 
urząd targowy podaje za luty b. r. na- 
stępujące ceny pieczywa: Bułek zwykłyeli 
48 hal, bułek na mleku (kaizerek) 58 
hal., rogalików na maśle 1 K. 30 hal, 
chleba pszennego 28 hal., chleba żytnego 
27 hal., chleba pszennego razowego 26 hal., 
chleba żytnego razowego 25 hal., chleba ku- 
likowskiego 25 hal., chleba żółkiewskiego 25 
hal., chleba kolonistów, białego — hal., bu- 
łek czerstwych 37 hal., chleba żytnego cie- 
mnego 19 hal. 


Wiedeń, 2 marca. (Kursa giełdy 
wiedeńskiej). Losy: a) procentowe: Austrya- 
ckie zakładu krajowego z oblig. pr. z roku 
1880 3-prec. 290—, Austr. zakł. kr. z obl. 
pr. z r. 1889 3-pre. 284—, Tow. żeglugi na 
Dunaju 100 zł. m. k. 4-pre. 274—, Uregul. 
Dunaju z 1879 r. 100 zł. 5-pre. 26% —, Weg. 
Banku hip. po 100 zł. 4-pre. 87—, Poży- 
czka serb. prem po 100 fr. 8-prov. —'—. 
b) bezprocentowe: Budapeszteńskie (Basilica) 
5 zł. ——, Zakł, kred. dla h. i p. po 100 
zł. 458—, Olary 40 zł. m. k. 161:—, Poży- 
czka m. Insbruku 20 zł. 81-—, Losy m. Kra- 
kowa 20 zł. 78—, Pożyczka m. Lublany 20 
zł, 66:—, Ofen 40 zł. 155—, Palffy 40 zł, 
m. k, 160:—, Ozerw. krzyża austr. tow, 12 zł. 
51:—, Ozerw. krzyża węg. tow. 5 zł. —*—, 
Losy fund. Arcyksięcia Rudolfa 10zł. 65:—, 
Salma 40 zł. m. k. 825*—, Pożyczka Salz- 
burga 20 zł, 7%:—, Pożyczka St Genis 
60 zł. m. k. 11550, Tureckie oblig. prem. 
kolej. po 400 fr. —*—, Losy komunalne mia- 
sta Wiednia z 1874 r. —'—. 


Wiedeń, 2 marca. Targ zbożowy. — 
(Kursa w koronach i po 50 klg.). 

Pszenica (stara) 9'45— 9'85. 

Pszenica (nowa) —'— do — —, 

Żyto 4:80—7:55, 

Owies 6'15 do 6'40. 

Kukurudza 5'95 ~ 6:10. 

Rzepak 11-40—11:60. 


Budapeszt, 2 marca. — Targ zbo- 
żowy. (Kursa w koronach i po 50 klg.). Psze- 


nica na kwiecień 868 do 8:69. Psze- 
nica na maj —— do ——. — Pszenica 
na październik 848 do 842. Żyto na 


kwiecień 6'85 do 6-86. Żyto na październik 
6:87 do 6:88. Owies na kwiecień 5:76 do 
577. Owies na październik 5:82 do 5:88. 
Rukurudza na październik —-- da -=*—. 
Kukurudza na maj 549 do 550. Ku- 
kurudza na lipiec 5:60 do 5'61. Rzepak na 
sierpień 1160 do 11:70. 

Oferty na pszenicę: mierae. — Chęć ku- 
na: słaba. — Usposobienie: słabe. — Po- 
goda: łagodnie. 


Berlin, 2 marca. Banknoty austrya- 
ekie 85:15, Spirytus —'—, 

Paryż, 2 marca. Trzyprocentowa renta 
94-80, Mąka 30:10. 

Frankfurt, 2 marca. — Austryackie 
Kredyty 198:60, Koleje państwowych —'—, 
Alpiny 18820, Disconto —'—, Laura —' —, 
Montany —'—. 


Giełda towarowa. Cukier surowy łoco 
Aussig 18:50 do 18:60, loco Ołomuniec 17:80 
do 17:90, loco Berno-Wiedeń 17:90 do 18—, 
na marzec loco Aussig 18:50 do 18.60 Ou- 
kier w kostkach: prima 6870 do 68:70, se- 
cunda 68:20 do 68:20. Spirytus kontyngen- 
towany: loco Wiedeń 48:40 do 48:80. Nafta 
kaukazka: transito Tryest 11:— do 1150, 
galicyjska przeźroczysta 40:60 do 41:20. (Ceny 
w koronach). 


Targ zbożowy. 


Lwów, 2 marca. Waluta koronowa 
Cena za 50 kg. loco Lwów. Pszenica gotowa 
7:40 do 8:70, pszenica na termina '— do ——, 
żyto gotowe 6'40 do 6:70, żyto na termina 
do —'—, owies obroczny gotowy 5:40 
do 575, owies obroczny na termina —— 
do —'*—, jęczmień pastewny 5— do 5'25, 
jęczmień browarniczy 5:60 do 6—, rzepak 
9:50 do 9:75, Inianka —— do —'—, groch 
pastewny 5'75 do 6'25, groch do gotowania 
%50 do 11:—, wyka 580 do 5:75, nasienie 


lniane —— do —'—, nasienie konopne 
—— do ——, bób —— do — —, bobik 
5:50 do 5:75, hreczka —'— do —'—, kuku- 


—*-— do —'—, chmiel za 56 kilo 220:— do 
250:—, koniczyna czerwona 65— do 75—, 
koniczyna biała 65— do 80*—, koniczyna 


szwedzka 60*— do 80*—, tymotka %2— do 
28—. 

Spirytus loco za 50 litr. gotowy pari- 
tas Tarnopol 20-50 do 20:75, za 50 litr. pa- 
ritas Tarnopol na termin —— do — —, 
wyranty —— do ——, eskontyngentowy 
15:50 do 15:75. 


rudza nowa 5:90 do 6:25, kukurudza stara: 


Sprawozdanie tygodniowe Izby 
handlowej i przemysłowej o cenach zboża 
i produktów we Lwowie od 19 do 25 lu- 
tego b. r., bez opłaty akcyzowej. — (Ws- 
luta koronowa). Pszenica stara 8-25 do 8:45, 


nowa —— do —'—, żyto stare 6 40 do 655, 
nowe — — do — —, jęczmień browarny 545, 
do 565, pastewny 5'20 do 5:80, owies stary 
540 do 565, owies nowy — — do — —, 
hreczka —'— do —'—, kukurudza zeszłoro- 
ezna —'— do —— kukurudza 5:90 do 
6-10, proso —'— do ——, grech de go- 
towania 7:65 do 9:—, groch pastewny 6-05 do 
6'40 soczewica —— do —*—, tasola — — 
do ——, bobik stary 5:50 do 5'75. bo- 
bik nowy —— do —'—, wyka stara 5'85 


do 5'55, wyka nowa —— do ——, koni- 
czyna czerwona nowa 6205 do 7005, koni- 
czyna biała nowa 65-— do 80 —, koniczyna 
szwedzka 50'— do 80—, tymotka 21-— do 


25 —, anyż rossyjski —*— do ——, anyż płaski 
—:— do — —, kminek —-— do —'—, rzepak 
zimowy stary 905 do 935, rzepak zimowy 
nowy —— do ——, Iniauka —*— do ——, 
nasienie lImianne 975 do 995, nasienie 
konopne 725 do 745, chmiel 185 — 
do 145 —, nowy —'— do ——, łój --— 
do —'—, nafta zwykła 16— do 17'—, nafta 
salonowa 18 — do 19:—, wosk ziemny —*— 
do —'—, wszystko za 50 kilogramów, płótno 
—— do — —, skóry surowe —'— do —'—, 


spirytus 10.000 litr-procentowy, kontyngento- 
wany, bez podatku konsumceyjnego 4295 do 
43:40, ekskontyngentowany —'— de —.—. 


USTATNIA POCZTA 


Dnia 29 z. m. o godzinie 6 wieczorem 
odbył się u Najj. Pana w t. zw. aparta- 
mentach Stefana Burgu wiedeńskiego obiad 
Dworski, na który otrzymali zaproszenia prze- 
ważnie wojskowi dostojnicy. 


Jak już telegramy doniosły, nadał 
Najj. Pan wspólnemu Ministrowi wojny 
generałowi porucznikowi Henrykowi Pitrei- 
chowi wielką wstęgę orderu Leopolda. 

Z tego powodu pisze Fremdenblatt: 
Generał - porucznik Pitreich wniósł po raz 
pierwszy w r. b. budżet wojskowy w Dele- 
gacyach. Już na pierwszych posiedzeniach 
komisyi stwierdzić było można niezwykle 
korzystne wrażenie, które sprawiła zarówno 
sama osoba P. Ministra, sprawującego zale- 
dwie od roku ów rząd, jak energiczna, otwarta 
i lojalna obrona interesów armii. Także w 
dalszej dyskusyi świetnie ujawniły się jego 
nadzwyczajne zdolności ogarniające całość 
spraw wojskowych. Jeżeli dodamy do tego 
jeszcze, że generał Pitreich posiada niezwy- 
kły dar wymowy i zaufanie, które udało 
mu się zdobyć od razu, to nikogo dziwić 
nie będzie, że tym razem budżet wojskowy 
załatwiony zostať bez żadnych przeszkód. 
Wysokie odznaczenie generała Pitreicha do- 
wodzi, że zdobył on sobie zasłużone za ten 
wynik uznanie także u Najwyższego Wodza. 


Z Wiednia donoszą, iż w najbliższej 
przyszłości spodziewać się należy mianowa- 
nia b. węgierskiego ministra prezydenta hr. 
Khuena Hedervarego Ministrem Królewskie- 
go Dworu w Wiedniu. 


Król szwedzko - norweski Oskar II. na- 
dał Panu Ministrowi hr. Gołuchowskiemu 
szwedzki order Serafina. 


Parlamentarna komisya klubu czeskiego 
zbierze się 7 bm. na naradę. 


Dr. Skarda zaprzecza stanowczo, jakoby 
ustąpił ze stanowiska przewodniczącego ko- 
mitetu wykonawczego klubu czeskiego. Wy- 
jeżdża on tylko na urlop, na południe, po- 
czem na nowo obejmie kierownietwo klubu. 


Do tutejszych porannych dzienników 
telegrafują z Wiednia: Deputacya Słoweń- 
ców była na posłuchaniu u prezesa gabi- 
netu dra Koerbera i przedłożyła imu memo- 
ryał, w którym oświadcza, że Słoweńcy nie 
nie mają przeciwko utworzeniu uniwersytetu 
włoskiego, ale dla utrzymania równowagi sił 
narodowościowych, domagają się założenia 
uniwersytetu słoweńskiego w Lublanie. Dr. 
Koerber odpowiedział deputacyi, że kwestya 
założenia uniwersytetu słowieńskiego załat- 
wiong zostanie w sposób, który Słoweńców 
zadowoli. 


Z Berlina donoszą, że także naczelny 
zarząd poczt i telegrafów wydał rozkaz, żeby 
w Księstwie i Prusach Zachodnich wszyscy 
urzędnicy pocztowi i telegraficzni wystąpili 
ze wszystkich polskich banków i spółek po- 
żyezkowych. 


Do berlińskiego Localanzeigera donoszą 
z Rzymu: W politycznych kołach głoszą, że 
podczas Wielkanocy odbędzie się w Wenecji 
zjazd hr. Bilowa z włoskim ministrem spraw 
zagranicznych Tittonim. Ministrowie omówić 
mają szczegóły spotkania cesarza Wilhelma 
z królem Wiktorem Emanuelem w jednym 
z portów Morza Śródziemnego. 


Praw. Wiestnik ogłasza nominacyę bi- 
skupa płockiego ks. Szembeka na areybisku- 
pa mohylowskiego i metropolitę kościołów 
rzymsko-katolickich w Rossyi, a biskupa ty- 
raspolskiego ks. Roppa na biskupa wileń- 
skiego. 


Drogą na Ateny donoszą, że bezpośre- 
dnim powodem wybuchu powstania albań- 
skiego było to, iż major turecki Sales-bej 
na czele oddziału piechoty chciał areszto- 
wać naczelnika komitetu albańskiego Maho- 
meta Agę. Przybywszy do jego mieszkania, 
wywołał go i kazał wiązać. Mahomet wydo- 
był rewolwer i począł strzelać, przyczem za- 
bił porucznika i żołnierza, ale sam padł 
pod strzałami tureckimi. Jego synowie na- 
tychmiast rozbiegli się po okolicy, wzywa- 
jąc Albańczyków do zemsty. W ten sposób 
pod Dyakowem zebrało się do 10.000 Al- 
bańczyków, przeciw którym stało 8 batalio- 
nów piechoty tureckiej. Walka trwała parę 
dni. Zginęło 36 żołnierzy tureckich i 3 ofi- 
cerów, a kilkudziesięciu jest rannych. 


Jak z pism francuskich dowiadujemy 
się, zamierza francuski prezydent ministrów 
wkrótce poza obrębem parlamentu wygłosić 
mowę poświęconą głównie sprawom polity- 
ki zagranicznej. P. Combes dał do tego na- 
kłonić się licznej grupie posłów, aby publi- 
cznie zamanifestować pokojowe | dążności 
Francji, a zarazem dać wyraz uczuciom przy- 
jaźni dla Rossyi, jako aliantki. 


HHLBGRANY GAZETY LWOWSKIEJ 


Jubileusz Ministra dr. Hartla. 


Wiedeń, 2 marca. P. Minister wyznań 
i oświaty dr. Hartl obchodził wczoraj 40- 
letni jubileusz doktorski. Z okazyi tej uro- 
czystości otrzymał wiele depesz gratulacyj- 
nych ze wszystkich stron Monarchii. W cią- 
gu dnia wczorajszego jawiły się u P, Mini- 
stra liczne deputacye uczniów i kolegium 
profesorów Uniwersytetu, Politechniki, Aka- 
demii ziemiańskiej, dalej deputacyi szkół 
średnich i przemysłowych, Stowarzyszeń itd. 
Niędzy innymi złożyli jubilatowi gratułacye 
PP. Ministrowie: dr. Koerber, gen. Pitreich, 
dr. Boehm-Bawerk i gen. adjutant Najj. Pana 
hr. Paar. i 

Wiedeń, 2 marca. Z okazyi wręczenia 
przez deputacyę Związku szkół realnych P. 
Ministrowi dr. Hartlowi podarku z jego po- 
piersiem, P. Minister podniósł, że wkrótce 
już zostanie załatwioną kwestya dopuszcze- 
nia uczniów szkół realnych do studyów uni- 
wersyteckich. no 

Kraków, 2 marca. (Tel. prywatny). 
Rozprawa przeciw konduktorom kolejowym 
o liczne i głośne kradzieże rozpoczyna się 
jutro. Prezydyum sądu poczyniło odpowie- 
dnie przygotowania w wielkiej sali rozpraw. 


Wiedeń, 2 marca. W ambasadzie 
francuskiej u margr. Reverseaux odbyło się 
wczoraj wieczorent przyjęcie. Przybyli mię- 
dzy innymi: Najd. Arcyksiężna Marya Jó- 
zefa, Najd. Arcyksiążę Leopold Salvator z 
Małżonką, książę Eliasz Parma, dalej PP. 
Ministrowie: hr. Gołuchowski, generał Pit- 
reich, dr. Koerber i inni członkowie gabi- 
netu austryackiego, członkowie ciała dyplo- 
matycznego i wiele wybitnych osobistości z 
różnych sfer. 

Wiedeń, 2 marca. Wiener Zeitung o- 
głasza: Prezydent gabinetu jako kierownik 
Ministerstwa sprawiedliwości zamianował 
radcami sądowymi sekretarzy: Jana Fedyn- 
kiewicza i Ryszarda Hessego w Prze- 
myślu, Maksymiliana Rittigsteina w 
Samborze, oraz zastępców prokuratorów Le- 
ona Bereżniekiego w Tarnopolu i Wło 
dzimierza Rusina i sekretarza Filemona 
Metelę ze Złoczowa dla Brzeżan; 

radcami sądowymi i kierownikami są- 
dów powiatowych sekretarzy: Mieczysława 

iszniewskiego z Kołomyi dla Jawo- 
rowa, Edmunda Galika w Jarosławiu, Ore- 
sta Dębickiego z Brodów dla Ustrzyk; 
sędziów powiatowych: Konstantego Paw li- 
kowa w Winnikach, Hieronima Wierz- 
chowskiego w Haliczu, Tadeusza Rybi- 
ckiego w Janowie i Włodzimierza Kury- 
łowieza w Rymanowie oraz sekretarza są- 
du Karola Granowskiego ze Lwowa dla 
Ottynii. 


P. Minister wyznań i oświaty zamia- 
nował prowizorycznego nauczyciela gimna- 
zyum w Dębicy Leopolda Schirmbeka 
rzeczywistym nauczycielem tamże. 

Wiedeń, 2 marca. Jak słychać, król 
rumuński Karol przyjedzie z początkiem kwie- 
tnia do Abbazyi. 

Praga, 2 marca. Na posiedzeniu ko- 
mitetu wykonawczego klubu czeskiego od- 
czytano pismo prezesa Skardy, zaprzeczające 
pogłosee o jego rezygnacyi. 

Budapeszt, 2 marca. Około 200 za- 
strejkowało; przyłączyli się do nich i inni 
robotnicy. 

Budapeszt, 2 marca. Partya niezawi- 
słości uchwaliła wczoraj poruszyć w Izbie 
dep. Sejmu przed przystąpieniem do porząd- 
ku dziennego kilka spraw, a mianowicie p. 
Polonyi poruszy przekroczenie zakresu dzia- 
łania przez delegacye, p. Krasny sprawe tra- 
ktatów handlowych, a p. Bakonyi odbycie 
węgierskiej rady gabinetowej w Wiedniu. 
Polecono zarazem prezydyum klubu, aby w 
razie, gdy będą znane zamiary rządu co do 
zmiany regulaminu Izby i ograniczenia wol- 
ności przemawiania, zwołało nagłą konferen- 
cyę cełem decyzyi w tej sprawie. 

Sebastopol, 2 marca. Wiceadmirał 
Derszowski przybył tu na inspekcyę mary- 
narki. 

Belgrad, 2 marca. Budżet, wypraco- 
wany przez komisyę finansową skupczyny 
wykazuje w dochodach 82 mil., w wydatkach 
89 mil., zatem niedobór wynosi przeszło 6 
mil. dinarów. 

Bukareszt, 2 marca. Agencya rumuń- 
ska donosi: Konserwatywne pisma donoszą 
ciągle o rzekomej mobilizacyi armii rumuń- 
skiej. Doniesienia te są bezpodstawne, gdyż 
idzie tu tylko o zwykłe w tej porze asente- 
runki, zmiany garnizonów i urlopowania. 

Bukareszt, 2 marca. W parlamencie 
minister skarbu przedłożył projekt nowej ta- 
ryfy celnej. 

Rzym, 2 marca. Izba deputowanych 
przyjęła projekt ustawy, mocą której kobiety 
mające dyplom ukończenia nauk prawniczych, 
mogą się poświęcać adwokaturze. 

Rzym, 2 marca. (Tel. właszy). Roz. 
poczęto koło Pizy budowę bardzo potężnej 
stacyi radyotelegraficznej Marconiego. Nie- 
bawem otwarte też zostanie połączenie ra- 
dyotelegraficzne między Bari a Antivari w 
Czarnogórze. 

Paryż, 2 marca. Sąd policyjny skazał 
16 Assumpcyonistów za naruszenie ustawy 
kongrezacyjnej zaocznie na 14 dni więzienia 
lub na grzywny. 

Paryż, 2 marca. Izba deputowanych 
258 głosami przeciw 190 odrzuciła wniosek 
opozycyi o odesłanie do komisyi projektu 
ustawy w sprawie ograniczenia nauki kon- 
gregacyjnej. 

W kuloarach omawiano żywo onegdaj- 
sze oświadczenie dep. Daumeta i podnoszono 
możliwość upadku gabinetu. 

Paryż, 2 marca. Na wczorajszej radzie ga- 
binetowej oświadczył prezydent gabinetu Com- 
bes, że po onegdajszych zajściach w Izbie uwa- 
ża za potrzebne, aby rząd złożył w Izbie stano- 
wcze oświadczenie co do stanu marynarki 
wojennej. Uchwalono, aby minister skarbu 
Rouvier, przedłożył parlamentowi kredyt do- 
datkowy na marynarkę wojenną. Podezas 
dyskusji nad tą sprawą rząd złoży swoje 
oświadczenie i zda sprawę o stanie mary- 
narki. 

Paryż, 2 marca. Kilka dzienników ra- 
dykalnych występuje w ostry sposób prze- 
ciw onegdajszemu oświadczeniu dep. Dau- 
meta. Prasa opozycyjna wita wystąpienie dep. 
Daumeta jako znak, iż zaufanie większości do 
gabinetu zaczyna powoli znikać, 

Figaro ogłasza interwiew z prezesem 
gabinetu Combesem, który zaprzeczył wszel- 
kim wiadomościom o dyssonansie w łonie 
większości Izby i oświadczył, iż gabinet po 
załatwieniu ustaw kongregacyjnych, przed- 
łoży parlamentowi projekt reformy podatko- 
wej. Gabinet nie ma zamiaru ustąpienia, bo 
wie, że po nim objąlby rządy gabinet rea- 
kcyjny. ; 

Brest, 2 marca. Krążownik „Gambet- 
ta“ uderzył o skałę i uszkodził śrubę okrę- 
tową, tak, iż musiał wrócić do portu. j 

Konstantynopol, 2 marca. Rokowa- 
nia Turcyi z Bułgaryą, które zapowiadały 
się pomyślnie, utknęły znowu w ostatnich 
dniach, a w skutek trudności stawianych ze 
strony Tureyl. 

Londyn. 2 marca. Izba niższa uchwa- 
liła 247 głosami przeciw 8% podwyższenie 
kredytu na cele marynarki. W ciągu dysku- 
syi oświadczył Balfour, że przy uchwaleniu 
podwyższonego kredytu nie powinno się 
mieć na uwadze wysokości żądanej sumy, 
ale uwzględnić ogólne położenie w Europie 
i Azyi. Anglia musi stać na tem stanowi- 
sku, że marynarka jej powinna być tak sil- 
ną, jak marynarki dwu wielkich państw ra- 
zem. Mowca nie myśli o możliwości wojny 
i nie ma żadnych powodów obawiać się cze- 
go strasznego, rząd musi jednak mieć na 
oku wszelkie ewentualności i żąda uchwale- 
nia kredytu. 
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Tokio, 2 marca. Powszechne wybory | dwa bataliony piechoty i oddzie 
do parlamentu odbyły się tu spokojnie. Ju- | Portu Arthura do Dalnego % 


tro pojawi się rozporządzenie cesarskie zwo- 
łujące parlament na 18 b. m. na nadzwy- 
czajną sesyę. Podczas sesyi tej, która bę- 
dzie trwała tylko 10 dni, głównym przed- 
miotem obrad będzie podwyższenie podatku 
gruntowego o 1'5 pre. i podatku dochodo- 
wego o połową. 


Z Sejmu węgierskiego. 


RERER 


Budapeszt, 2 marca. Rząd wniósł 
dziś cały szereg projektów ustaw, między 
innymi w sprawie upoważnienia rządu do 
rozpoczęcia rokowań z Niemcami i Włocha- 
mi w przedmiocie traktatów handlowych, — 
oraz w sprawie powiększenia liczby stypen- 
dyów w wojskowych zakładach wychowaw- 
czych z 250 na 1073. 

Poseł Hollo żalił się, że Dełegacye 
w ostatnim czasie przywłaszczyły sobie pra- 
wa, należne właściwie sejmowi i przekroczy- 
ły w ostatniej 'sesyi w wielu wypadkach 
swą kompetencyę. 

Zabrał głos hr. Tisza. 


WOJNA 
rossyjsko-japońsks. 


PEEP O 


Petersburg, 2 marca. Russkij Inwa- 
kd ogłasza telegram generała Suchotina z 
Omska do ministra wojny. Suchotin podczas 
swej długiej podróży widział kilka kolumn 
wojska. Przewóz odbywa się w największym 
porządku. Żołnierze mają ciepłą odzież. W De- 
labińsku odbywa się ścisła kontrola pod do- 
zorem szefa wojskowego okręgu, który oso- 
biście przekonywa się o tem, czy żołnierze 
mają ciepłe ubranie. 

Petersburg, 2 marca. Kossyjska Agen- 
cya tele .raficzna otrzymuje z Portu Arthura 
następujące sprawozdanie: Kontradmirał Jes- 
sen przybył tu 27 lutego wraz z oficerami 
marynarki. W najbliższych dniach oczekują 
tn przybycia admirała Makarowa. Słychać, 
że japoński torpedowiec zatonął 30 mil na 
wschód od Qzifu. Oficera i 6 marynarzy z 
załogi tego torpedowca widziano 29 lutego 
w Czifu. Jak słychać, z Czifu przybył tam 
w nocy japoński torpedowiec i jeden okręt 
ze zgaszonemi światlami. Przypuszczają, że 
miał on zabrać ocaloną załogę japoiskiego 
okrętu, który zatonął. Podczas badania jā- 
pońskich zatopionych branderów stwierdzo- 
no, że zawierały one węgiel, nafte i caleium. 
Materyały te miały spowodować wybuch i 
wzniecić pożar w porcie. Flota japońska od- 
płynęła prawdopodobnie do swoich portów, 
aby zabrać węgiel. Japończycy trzymają swoje 
straty w tajemnicy. 

Londyn, 2 marca. Daily Telegraph 
donosi z Tientsinu: Redaktorowi C»ina- 
Times, Oovenowi, wytoczono proces o pod- 
burzanie z powodu artykułu, zarzucającego 
Rossyanom pastwienie się nad bezbronnymi 
Japończykami. Trybunał zasądził Oovena na 
dostarczenie rękojmi, że przestanie w ten 
sposób nadal pisać. Coven niechce zrzec się 
prawa krytyki. Zdaje się, iż będzie on wy- 
dalony. 

Londyn, 2 marca. Daily Telegraph 
donosi z Tokio ped datą wczorajszą: We- 
dług sprawozdania japońskiego ministerstwa 
wojny rossyjska kawalerya poniosła pomię- 
dzy Andżu a Fjóngjang porażkę. Mieszkań- 
cy tej części Kurei powrócili znowu do swo- 
ich zajęć. 

Londyn, 2 marca. Daily Chronicle do- 
nosi z Soeul pod datą wczorajszą: Pomiędzy 
Rossyanami a Japończykami stoczoną zosta- 
ła w niedzielę rano o godzinie 9 potyczka 
na północ od bram Fjóngjangu. Wymienio- 
no kilka strzałów, poczem Rossyanie zabra- 
wszy 2 rannych kozaków cofnęli się. 

Bzangaj, 2 marca. Według urzędowe- 
go sprawozdania z Portu Arthnra, podczas 
niskiego stanu wody widziano jeden torpe- 
dowiee japoński, który tam był zatonął. 

Port Said, 2 marca. Pięć rossyjskich 
torpedowców, które tu przybyły, wyruszyły 
do Algieru. Zadaniem ich jest przeszukiwa- 
nie na morzu Sródziemnem okrętów, czy nie 
wiozą kontrabandy. Krążownik „Aurora“ uda 
się za nimi. 

Wyjaśnienia Japonii. 

Londyn, 2 marca. Japońskie posel- 
stwo ogłasza komuuikat z japońskiemi wy- 
jaśnieniami faktów, przedstawionych w ros- 
syjskich komunikatach z 18 i 20 lutego. Ja- 
ponia podtrzymuje swe twierdzenie, że Ros- 
sya od kwietnia 1903 wysyłała znaczniejsze 
posiłki dla swoich wojsk lądowych i mor- 
skich w Azyi wschodniej, co dowodzi, że 
Rossya wogóle nie życzyła sobie przeprowa- 
dzenia rokowań pokojowych i chciała przez 
przewagę wojskową zmusić Japonię do ule- 
głości. W drugiej połowie stycznia b. r. 
Rossya rozwinęła jeszcze silniejszą działal- 
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ność wojenną. Dnia 21 stycznia wyruszyły ł _ 
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Telegrafowany kurs wied i 
Wiedeń, 2 marca 190% MME 
ranna. (Vorbórse). Godzina 1 0 Te 
Marki 117-41, Renta majowa 993 m. 
ska renta koronowa 96:80, Akey? 3 
Zakladu kredytowego 62490, Ak 
Zakładu kredytowego 786:—, Ak A 
banku 279—, Akcye Unionbat* gael | 
Akcye Bankvyercinu 499 —, AKOS ott 
banku 419—, Akcye Kolei Pali”, 
631-—, Lombardy 76:50, Akcje", 2 
thal —'—, Akcye Fabryki pro z gó” 
Akcye tytoniowe ——, Akcye Alp m 
Akcye Rima Muranyi 451-50, 10 
skiego Towarzystwa żelaz. 1850: [is 
ckie 11650, Ruble 253:50, 4-pro9 
ku hipotecznego 93:75, 4 i pół P 
listy Banku hipotecznego 101-50; m 
życzka kraj. z r. 1893 98-50, £P 56 A 
zastawne Banku krajowego 08719 zgi 
sty Tow. kredytowego ziemskieg” 
Usposobienie: silne. 
Wiedeń, 2 marca 190% 1- 
łudniowa (Mittagsbórse). Godz. 
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Lombardy 78:50, Akcye kolei Flbetbah gg 
Akcye Fabryki broni 441—, Akcje rę. 
we —'—, Akcye Alpiny 39450, $ 
ma Muranyi 453—, Akcye prasi 
warzystwa żel. 1845:—, Losy turecki ye” 
Ruble 253:50, 20- Franki —”* 


Usposobienie: słabsze. 


Wiedeń, 2 marca 1904 £ 2 


Akcye węgierskiego Zakładu kro 
Akcye Anglobanku 277:50, Akcy? ENN. y 
ku 516:—, Akcye Linderbanku CU 
Bankvereinu 499-—, Ake. Bodenete = 
Akcye galicyj. Banku hipoteczneć ajah] 
Akcye kolei państwowych 62850, | 
lei Południowej 77—, Akcye TE” pp 
——, Akcye Tramway D) 71 
kolei Elbethal 402—, Akcye kolo 
cnej 5485>—, Akeye kolei czer”: 
575-50, Akcye Alpiny 394—, Any 
Muranyi 450-—, Akcye praskiego i 
stwa żelazn. 1845:—, Akcye Pala Mp 
440:—, Akcye Tureckie tytonio t ro” 
Akcye Galicyjsko-karpackiego +° ; o 
naftowego 1120:—, 5-proc. obligat! bli” 
nalnych Banku krajowego — eg, o 
cye węgierskiej indemnizacyi 3i ia M 
ta majowa 9945, Austryacka A 6” 
nowa 99-35, Węgierska Renta kot” 
56 l. Listy Tow. kredytowego ziera 
4 pre. Listy Banku krajowego JE I 
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Listy Banku hipotecznego 102-80, ró a 
Listy Banku hipotecznego 10340; PB 
J p o ył" 
Obligacye propinacyjne 98—: 4-1 rè 
pożyczka kraj. z 1893 r. 9879, 
życzka miasta Lwowa 97:10, Lo 
11725, Marki 117-35, Ruble 253 | y 

Berlin, 2 marca 1904 r. ko 
ranna. (Vorbórse). Akcye kredy tow 
Towarzystwo dyskontowe 182-50. 


Usposobienie : morat a POWA 


Odpowiedzialny redaktor: 


„sk 
Adam Krechowi99 


Odznaczona złotym medalem ł dyplomem uznania na Wystawie wiedeńskiej w roku 1902 
FABRYKA TUTEK CYGARETOWYCH 


Eš. PRIM O $53 


N lwów, aliea Miekiewicza 1. 2 (rég placu Smolki) 


> mewy 


ZSZEDŁ: 


Nadssiane. 


Zaklad dentystyczny 
t 


u arola Jakubowskiego 


tyny Tańskiej i 
skiej 1. 3, 1. piętro, (bok Hotelu 
Sorge) godziny ord. 9—i i 3—5 go poł. 


Gixsekolog 


dr, Rudolf Brejter 


|Kawiaruia „Wiedeńska | 


zmzkomita kawa. 


W cznariek 3. marce 1904 
odbędzie się 


Wieki Koort Miharnoniczany 


Wany Łuce 


a 


+.) 


poleca 
tutki »PRIMUS« białe, nietłuszczone z najprzedniejszej bibułki egipskiej, oraz 
tutki »PRIMUS« specyalne białe i żółte z najprzedniejszej bibułki francu- 
skiej »ABADIE<. 


Przyjechali do Łsową. 
Dnia 2. marca 1904. 
HOTEL GEORGE. 
PP. Ks. J. Puzyna z Narola, ks. L. Puzyna 
z Sowośca, hr. L Koziebrodzki z Chlebowa, hr F. 
Czosnowski z O:ą'la, hr. Męciński z Partynowa, 
W. Gniewosz z Kont, Z. Skrzyńska z Zurawna, L. 
Podlewski z Bajkowiec. 
HOTEL IMPERIAL. 


PP. W. Komorowski z Bojanowa, Z. Włodek 
z Krakowa, M. Lisowieeki z Chłopie Jarosławskich. 


HOTEL EUROPEJSKI. 


W 


z południa, we wtorek i piątek od godz. 3-ciej 
do 5-tej, a w niedzielę przed południem od 
godz. ll-tej do 1-szej. 

Nieustająca Wystawa zjednoczonego 
Towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych we 
Lwowie, przy pl. św. Ducha l. 10, I. piętro, 
jest otwarta codziennie od godz. 10-tej przed 
południem do godz. 5-iej po południu Wstęp 
od osoby kosztuje w niedziełę 30 hal., w dnie 
powszednie 60 hal. Dia członków wstęp wolny. 


logi ha (Polska Patti) PR BP M Borkowski z Mielnie sk; Zakład narodowy im. Ossolińskich. 
Ria syst RE Mozo- Cinahio. a 3 cyny ' P, f - Borkowski z Mielniey Z. Ski- R: i J a i 
U, nd w aj wo Lolek spiewaczki kolorat. opery warszawskiej | bniewski z Wiednia. | Pilea gran „codziennie od godz. 3 

tiego Maja 1. 11a) od 3 -5 po południu. ; rano do godz. 2.giej po południu z wyjątkiem 


Poleca rnia Krakowska Lwów, Fradsy, 
mąką komite torty, mszurki, przekładańce, ser- 
Wniki, jajeczniki, baby, od jednej korony. 


MB po 3 centy. 


1 
Władysława Floryańskiege 
reżyszera opery warszawskiej. 
Początek e godzinie w pół da S-mej. 


Muzeum iin, Lubomirskich. W dnie 
powszednie otwarte od godz. 9 tej do 1-szej 


niedziel i świąt uroczystych. — Gabinet mo- 
net i medali polskich otwarty jest dla zwie- 
dzających codziennie w godzinach urzędowych 
a nadto we wtorki i piątki także od godz 
3-ciej do 5-tej po południu. 


płacą żądają płacą żądają łacą żądaj 

Monsi 3 CEN N E K 5 Jednolity dług państwa w srebrze i | Bukowińskie obl. propinacyjne los za 4 Czerw. krzyża austr. tow. 10 zł.. Bre 58% 

lej [zby handlowej i przemysłowej luty-sierpień . . . . . . . . 10015 10035 | 100zł. 5 pr. . . . . . . . 10850 10450| Czerw. krzyża węg. tow. 5 zł. . . 2890 2990 

Li kwiecień-październik . . . . . 10015 100:35 | Gal. poż. kr. zr. 1873 za 100 zł. 6 pr. —— —— | Losy fund. areyks. Rudolfa 10 zł. . 65—  69— 

' dnia 2. marca 1904. płacą |żądają| | Losy z roku 1854 po 250 zł. mk. 3'2 pr. 183%— 19%— | , o n »„ 1893 za 200 k.4pr. 98.50 99501 Salma 40 zł. mk . . . . . . . 225— 2385:— 

I j GEIR REG | n „ 1860 po 500 zł. wa. Æ pr. 15050 15150 | „ obl. prop. „ 1889 za 100 zł. 4 pr. 9870 9970| Pożyczka miasta Salzburga 20 zł. . 77—  81— 

Lini Akeye za sztukę. (ENIE LM 6 „ 1860 po 100 zł. 4 pr. 180— 183-— | Pożyczka miasta Lwowa z r. 1896 za St. Genois 40 zł. mk. > 66 —— = 

Bang Up. ) ARE: A „ 1864 po 100 zł. 256— 26l— | 100 zł £ pr . . . . . . . . 0660  97%:60| Pożyczka m. Stanisławowa 20 zł, . —=— == 

mt gal a: PO 200zł. (400kor.) 1535 —545 —|| „  „ 1864 po 50zł.. . . . 256— 261— | Renta włoska za 100 lirów (96 kor.) n o Tryestul00zł.mk.Atjępr. ——  —— 

Bit tla handlu i przem. Listy zast. domenpańst.pot20zł.5pr. 2985:90 29990 4 pra . . . - 2-2 2. a m Tryestu 50 zł. 4 pr.. . 230— 300— 
nk 20 p Pp P n n yi p 

Wy 0 (400 kor.). . . . — Pis Poż. serb. pr 00 frank. 2 ma gS 

w kręg b A i, p oż. serb. prem. za 100 frank. 2 pr. 86 91 K. AÈ bankó tik 
LO Miry, ` gal. po 200 zł. w. a. B. Dług państwa (wszystkich w Radzie państwa | Tureckie obl. prem. kol. za 400 frank —— —— - Akcya banków (za sztukę). 

ń daori , e dej. — =| — — reprezentowanych krajów koronnych). p Banku Anglo-Austr. 240 kor.. 27850 27950 
RaM kora Ludw. po 200 zł. mk. ; TAT d pođaik G. Listy zastawne. Oblig. hipot. i listy dłużne | Peszt. banku handl. 500 zł. . . 2655:— 2675 — 
p 06 ZE RE AISZIE= Pao o T 11515 (aloo A: ee RÓW o 
Atha W ateh A i ES Austr. renta w wal. kor. wolna od Anglo Austr. banku los w 30 1. 4ta pr. —— —— kali 3 = 5 Ra: 
p "mi po ĆW REŻ A, 572 —|680 — podatku za 200 kor. 4 pr. 9940 99:60 | Austr. zakł. kr. ziem. los w 50 l. Å pr. 99-25 10025 BA zaa] Rh id 1 zł. ak Z 
p EINK kor.) NRA Eaa C. Obligacje kolejowe. n e MODES ag |E- 71R handliprzem 200zł. 240— 260— 

nya Eal. przedsi ; a ANO e O S "TE n n w  „ los4pr. 99— 9960|) " iazk (Omi dkank) diaz Siec 200 

- przedsięb. elektry- 1 b4pr. . . Il ==  |Gk ; ł ; ? : „.. Związk. (Unionbank) 200zł.. 51950 52050 
Pon P0300:. (660 kot) o [woo — to — | [xo Gos Bime m dloni boj o T | Gal ake koi opa ni lace Br praa tds | Ggdsklagę banku zwiąkoweco1ódzi. 234130 2200 

a zastawne za 100 kor. © pi san akore) ran miod TE FB | 2, o» om „60 L za 200 kor. a l wa aj SE A BĘ 00 

h -5 „a. wyl. z 10% « a = + UESAL Lane a A ABE E  o08 o WG )— . Akeye Przedsiębiorstw transportowych. 

b ży TWA s 4 > 31 = Mi lior rol | „Zł Sla = boa + 4 + 2. . 18875 12975 | Gal. Tow: kred. ziem. 4 pr. los. 56 lat 97:85 98:85] Buk. kol. lok. ake. pierw. 200 zł P5 430:— 

E oipo 200g i] 05 go| 99 —| | Kol Karola Ludwika po 200 akik. so)” » p» » pelos. śllst 9975 ——| „` „ „ akeye zakład, 200 zł. 896— 400— 
a W. 4% , los w 51 1. $ |102 201102 90 (ostemp. akcye) 5 pr. . . . . . 9950 10050] „ „ » „. 4pr. stare. 9950 —'— | Kolei półn, ces. Ferd. 1000 zł. mk. . 5425-— 5440— 
NE. los w BYL 2 | as aoj 9900] | Fomarepka Rudolfa w wal koron. 0 10060 | g5, » or m EPT ZA200kor, —— ——| Kotom. kol. lok. (ako! pierw.) 260zł ——  —— 
rż tui EA. ziem. 4% (pierw. WOME E DE 10 60 100:60 Banku krajowego dla Galicyi Lodom. Kol. Lwów-Bełzee (aka. pierydj200zi NS 
b di”) .. . o sę |99] = — Obligacye pierwszeństwa (kolejowe). RA miło 5 |. 10380 10880| „ Twów-Ozern.-Jassy 200 zł. . Roz na 

R waj, galie. ziemsk. 4% 3 , Banku krajowego oblig. komun. 2 emi- wschod.-galic.-lokaln. 200 zł 392 — 400:— 
ty RA = . 2 |gg go] — _| | Kol Are. Albrechta za 300 zł. 5pr. 11490 11550 | sya 5 pr. . . . . . . . . . 108-— 10375) ” państwowych 200 zł. . . © NO o _ 

08. W56 lat | | y sj 98 —| 98 70 w złocie za 200 zł. 5 pr. . . 18450 135.50 | Banku krajowego oblig. komun. 3 emi- p południowej 200 zł.. . É am e 
Gal g Oligi za 100 ko ad ZKE a kod 99-50 10050 | Banki T T Se A ES 15815 169-75 Ea I O SZ Oral OS = 
ak, NA X: DOO e 2. a A owad: anku kr. losy 57/4 1. za 200 k. 4 pr. "75 "75 | Austr. Tow. żegl. na Dunaju500zł. mk. 822— = 
Eon TT a propin. 4% w. a. > | 98 80| 99 50 Kol. Czeskiej emiss. z r. 1895 za 400 ą „e | Austro-węg. banku 403/, lat los. 4 pr. 10020 101:20 w "aa >. "A i i ać je an 
Unang sza propin. 5% w.a. S |102 50| — — E Ę AR kamil, db. 99775 100:75 | , Ę „ 50 lat los. 4 pr. 10020 101-20 M. Akcye Przedsiębiorstw przemysłowych. 
ają 2 malin) |a| opr a DREAN 0910 100 |  II-OMligaeye a powon piervazetstwa Gol gapa mak. ton Ob bór io ga 
Bzz: Lokąj. ! 4% (% em. ) 40] | Kol. galie. Karola Ludwika za 200, Za ZA. Nom. Austr. tow. górnieze Alpine 100 zł. 39250 : 

RO dtto 49 Ra 20 ak 98 70 99 40] | 100 zł. 4 pr. . . . . . . . . 99385 10035 |Tow. żegł. par. po Dunaju za 100 i Pragskkiego tow. żelnzn. przem. 200 zł. 135 1845 
è kr, 6% w. a. z r. 1873 — —| — —| | Kol. Iwowsko-czern.-jasskiej z r. 1894 200 zł. 6 pr. . . . . a a —— —— Sehodniey 500 kor. yy. TiO = 
bę lggg" 4% po 200 kor. z ro- za 200 kor. 4 IE |... . . . 9930 10030 | Fow.żegl pia Dun. Em.r.18864pr. —— 1I6— | Turecek. zarz. tytoniow. 500 franków  ——  —— 

se ...... 98 —| 98 o| | Kol. Areyks. Rudolfa (Salzkaminer- Kol. półn. ces. Ferd. em. z r. 1886 4 pr. 10050 10150 | Trifail. tow. kop. węgla 70 zł. 300:— 37%:— 

= m. Lwowa 40 po 200 kor. 97 rol 98 40| |. gut) za 400 marek 4 pr. - UER EEA || s * R mon NRB a A Ter N. W EKSLE 
LJ 1 mą. | z SZ = 3 » n n n n tpr. ù A A K 
M, k ry” w la% „200 „ 101 80 D. Dług państwa (krajów korony węgierskiej). À s m. » _» n 189l4pr. 100:50 10150) Berlin za 100 marek 5 pr. . . 11727 1174719 
akowa > LND x Węg. złota renta za 100 zł. 4 pr. . —— —:— | Kolej Lwów-Czern.-Jassy z r. 1884 za Londyn za 10 funt. szt. 4 pr. . 240:22'a 24042:/ą 
d Po zł, 20 (40 kor.) . 5 —| 80 — w wal. kor. za. 200 300 zł. 5pr. . . . . . . . . 9825  94:25| Paryż za 100 franków . . . 9547h 95:60 
gy kat oanp" Monety. kor. £pr. © . . . . . . . . 91-05 gn%5 | Kolej Lwów-Ozern. z r. 1884 za 300 Petersburg za 100 rubli 44 pr. ——  —— 
Ig "sap rski s 11 25| 11 40! | Węg. obl. pr. regul. Cisy za100zł.4% 16180 16380 | zło 4 pr. - - o - . . . . - 9850 99-50 Niemieckie banki : 11735 11755 
10n Ubli Wka 19 19 20 poż. prem. za 100 zł. (200 kor.) 205-— 208-— | Gal. kol. lok. wschod. za 100 zł. 4 pr, ——  ——| Włoskie banki 9420 94-45 
I 0 tobt ah drebrayeh 251 L953 i „ za 50 zł. (100 kor) 205— 208-— | Weg. gal. kol. em. 1870 za 100 zt. 5 pr. 11075 11175) Francuskie banki 95'— 9510 
00 yy li tggi kich srebrnye = SIN , uge” w » n n L8T8za200zł.5pr. 11075 111-75| Szwajcarskie banki . 0 Dira 95-10 
Yiskiel h |251 50 L 
a kj a 4 r E. Obligacye indemnizaeyjne. » n» n» n 1887za200zł.4pr. 99-— 100— 0. WALUTY 
Kur . s Z ns o kie pr. T y TEE 98-75 J. Losy (za sztukę). Dukat cesarski a.6 6 o Gs, JED 11:37 
8 giełdy wiedeńskiej. j Budapeszteńskie (Basilica) 5 zł.. . 2075 21775) Austr. węg. 8 guld. złota moneta —:— = 
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piec , 9910 9930 | 200 kor. 4pr. . . . . . . . = —— | w mk... €.. „ADB 165—INRNOBO. . . a 253),  254/ 
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~ ç D Z M BZ NA SW M E 


WZ RE SZAOWE TC AOEZ Z ea TZ 


W, EF; 


> dB BW W. 


rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- , rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- stralny, protokoły ocenienią i t. d.) może 


L Licytacye. | głyby być już ze skutkiem podnoszone. jgłyby być już ze skutkiem podnoszone. każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
" z, p | ©. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. i Te osoby, dla których jakie prawa lub czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
M i 2403,3 9) (1622 2—3), Halicz, dnia 8. lutego 1904. i ciężary na powyższej nieruchomości bądź ; mienionym, w biurze Nr. 5. 
Matina melanie Józefa Sarny, Tomasza il obecnie już istnieją, bądź w loku postępo | Takie prawa, w obec których niniejsza 
180g tnpa nawskiego Michała rolników w į wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane | licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
dzją 0 t, odbędzie się dnia 30. mareal L. cz. E. 577/3 (5) (1666 1—3) | będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- | sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
ii iżej, zinie 10 przed południem w są- į Ns Żądanie Maryanny Piśko i tow., wania jedynie przez przybieie na tablicy sądo- terminie lieytacyjaym, inaczej roszczenia tego 
c Jtącyą „wymienionym, w biurze Nr. 9, odbędzie się dnia 18. marca 1904 o godz. | wej, jeśli nie miesznają w okręgu sądu niżej | rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo- 
gi Teal całej realności whl. 349, b) 1/4) 10 przed-południem w sądzie niżej wymie- | wymienionego i nie wskażą temuż sądowi głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
z Wh], Jaši whl. 712, e) połowy realno- | nionym, w biurze Nr. ©, celem zniesienia | pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu j Te osoby, dla których jakie prawa lub 
Daana 8 ks, gr. gm. Maryampol wraz! spółwłasności, licytacya rexlności objętej whl. zamieszkałego. ; ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
Sy kop; TOŚCIAMI, składającemi się z 1) 104 ks. gr. gm. Pełkinie spadkobierców śp. C. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
bron. L 1 krowy, 1 wozu, 1 pługa, | Piotra Górskiego syna Krzysztofa własnej Jarosław, dnia 23. listopada 1908. wanta lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
cy Nier wraz z przynależnością, sŁładającą się z 87 m będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
5” są w uchomosci, wystawione na licyta- | sztuk drzew (pare. bud. 73 obsz. 10 ar. wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 


lk (nione a) whi. 349 na 10.458 kor 
1 ie a) whi. 549 na 10.408 kor. 
51g „Bl. 712 na 350 kor, c) 12 whl. 

kor., przynależności zaś na 


- Nainis 
Piei ad sza cena wynosi co do nierucho- 
a) z przynależytościami sumę 7286 
m b) sumę 233 kor. 33 hal, co do 
', poniżej tej ceny sprzedaż 
JAGA : 
w chg, ilicytacyjneiodnoszącesie dotych 
U tae ka Seci dokumenta (wyciąg tabularny, 
A Może p +Siralny, protokoły ocenienia it. 
W Podesta, mający chęć kupienia, przej- 
Jw mł godzin urzędowych w sądzie 
lie akję 00, w biurze biurza Nr. 8. 
się Rpa b ak w obee których niniejsza 
do „ Jtaby niedopuszezalną, należy zgło- 


Mtini, adu najpóźniej przy wyznaczonym 
cytacyjnym, inaczej roszczenia tego 


14 m? z budynkami i gruntowe obszaru 8 
h. 54 ar. 48 m?). 

Nieruchomość, wystawiona na licytację, 
jest oeenioną na 833% kor., przynależności 
zaś na 74 kor. 

Najniższa cena wynosi kwotę 84: 8 kor., 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 


L. cz. E. 33228 (7) (1664) 

Na żądanie powiatowej Kasy oszezędno- 
ści w Gródku, odbędzie się dnia 24. marca 
1904 o godzinie i0 przed południem w są- 
dzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 5 


iw Gródku, licytacya realności lwh. 37 ks. 


gr. gm. Porzecze lubieńskie wraz z przyna- 
leżnościami, składającemi się z pary koni, 


Warunki licytacyjne i odnoszące się do | dwóch jałówek, jednej krowy, 1 woza, 1 


tej nieruchomości dokumenta (wyciąg tabu- 
larny, wyciąg katastralny, protokoły ocenie- 
nia i t. d.) może każdy, mający chęć ku- 


pługa. 
Nieruchorsość ta, wystawiona na liey- 
tacyę, jest ocerioną ra 3650 kor., przyna- 


pienia, przejrzeć podczas godzin urzędowych | leżności zaś na 428 kor. 


w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 9. 

Takie prawa, w obee których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 


Najniższa cena wyuosi 2718 kor. 66 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. 

Warunki licytacyjne, która się zatwier- 
dza i odnoszące się do tej nieruchomości do- 


terminie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego j kumenta (wyciąg tabularny, wyciąg kata- 


*Gazeta Lwowska< Nr. 51 z dnia 3. marca 1904. 


wej, jeśli mie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Gródek, dnia 4. lutego 1904. 


L. ez. E. 1609/3 ©) (1667 1—83) 

Dnia 24. marca 1904 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 18 w Nisku, odbędzie się lieyta- 
cya realności lwh. 96 gm. Tarnogóra wraz 
z przynależnościami, skiadającemi się z za- 
siawów, drzew, wozu, pługa, bron i ogro- 
dzenia. 

Nieruchomość, wystawiona na licytacyę, 
jest ocenioną na 4740 kor., przynależności 
zaś na 176 kor. 


Najniższa cena wynosi 4916 kor., po- i 


Warunki licytacyjne i inne odnośne 


niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. į dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 


Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tej nieruchomości dokumenta, może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 


nym, w biurze Nr.19. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Nisko, dnia 19. lutego 1904. 


(1690 1—3) 
SĄDOWA HALA AUKOYJNA WELWOWIE 


ul. Jagiellońska l. 15. 


Godziny urzędowe (tylko w dnie powsze- 
dnie) przed południem od 8 do 12, po po- 
łudniu od 2 do 6, w soboty popoł. od 3 do 8. 


Liecytacye: 


Poniedziałek 7. marca 1904 od 10 do 12 
godz. meble, sprzęty domowe i for- 


tepiany. 


Wtorek 8. marca 1904 od 10 do 12 godz.: 
meble, sprzęty domowe, pianino, kasa, 
kilkanaście sztuk i konfekcya damska, 


sukna. 


Środa 9. marca 1904 od 10 do 12 godz.: 
meble, sprzęty domowe, pienino, Kasa 


i sukno. 


Ozwartek 10. marca 1904 od 10 do 12 godz.: 
meble, obrazy olejne, dywany perskie, 


pianino i srebro. 
Piątek 11. marca 1904 od 10 do 12 godz.: 


meble, piece, muszle wodociągowe, to- 
wary norymberskie, wódki i przyrządy 


do rowerów. 
Sobota 12. marea 1904 od 4 do 9 godz: 
meble, sprzęty domowe i stare suknie. 


Sprzedać się mające przedmioty mogą 
być oglądane w hali przed licytacyą w go- 


dzinach urzędowych. 
Lwów, dnia 28. lutego 1904. 


L. cz. E. 817/3 (9) 


du tuteszego, lieytacya realności obj. wyk. 
hip. 27, 1064, 1269, 1018 i 1495 ks. gr. 
gm. Touste z przynależytościami I. realność 
obj. whl. 27 oeenioną jest na 3400 kor., II. 
realność obj. whl. 1064 ocenioną na 1000 
kor., III. realność obj. whl. 1269 ocenioną 
jest na 1500 kor., IV. realność obj. whl. 
1018 ocenioną jest na 200 kor., V. realność 
obj. whl. 1495 ocenioną jest na 516 kor. 

Najniższa cena wynosi ad I. 1700 kor., 
ad II. 666 kor. 66 hal., ad II. 1000 kor., 
ad IV. 183 kor. 32 hbal, ad V. 344 kor. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i inne odnośne 
dokumenta przejrzeć można w sądzie tutej- 
Szym, w biurze Nr. 5. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszcezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej mieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obeenie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy. 

Grzymałów, dnia 11. lutego 1904. 


L. cz. E. 766/3 (4) (1669) 
Dłużniczka Leja Wolf. 

Na żądanie Kliasza Schlossera odbędzie 
się dnia 30. marca 1904 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 10 w Pilźnie liecytacya realno- 
ści lwh. 681 ks. gr. gm. kat. Róża. 

Nieruchomość wystawiona na licytacyę 
jest oceniorą na 560 kor. 

Najniższa cena wynosi 373 kor. 34 hal. 
poniżej tej ceny sprzedaż nie preyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta (wyciąg 
tabularny, wyciąg katastralny, protokoły 
ocenienia i t. d.) może każdy, mający chęć 
kupienia, przejrzeć podczas godzin urzędo- 
wych w sądzie niżej wymienionym, w biurze 
Nr. 10. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Pilźno, dnia 6. litego 1904. 


L. cz. E. VIII. 3297/3 (3) (1673) 

_ Dnia 28. marca 1904 o godz. 10 przed 
południem w biurze Nr. 51 tut. sądu odbę- 
dzie się lieytacya realności lwh. 1126 ks. 
grunt. gminy miasta Przemyśla wraz z przy- 
należnościami. 


Bealność z przynależnościami i 
na 10.320 kor. 35 hal. R oceniona 


(1663 1—3) 
Dnia 23. marca 1904 o godz. 10 przed 
południem, odbędzie się w biurze Nr. 5 sẹ- 


szym, w biurze Nr. 22. 
. Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju, co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 
. Te osoby, dla których jakie prawa 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybieie na tablicy 
sądowej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu 
niżej wymienionego i nie wskażą temuż 
sądowi pełnomoenika do doręczeń, w siedzibie 
sądu zamieszkałego. 

(. k. Sąd powiatowy, Oddział VIII. 

Przemyśl, dnia 17. lutego 1904. 


L. cz. E. 3412/3 (5) (1676) 

Na żądanie Weroniki Bortnickiej z Uście- 
ryk odbędzie się dnia 24. marca 1904 o godz. 
10 przed południem w sądzie niżej wymie- 
nionym, w biurze Nr. 6 licytacya realności 
objętej lwh. 255 kg. gm. Uścieryki. 

; Nieruchomość wystawiona na lieytacyę 
Jest ocenioną na 610 kor. 

Najniższa cena wynosi 406 kor. 67 
hal., poniżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie 
do skutku. - 

Warunki licytacyjne, które się równo- 
cześnie zatwierdza i odnoszące się do tej nieru- 
chomościdokumenta(wyciąg tabularny, wyciąg 
katastralny, protokoły ocenienia i t. d.) może 
każdy, mający chęć kupienia, przejrzeć pod- 
czas godzin urzędowych w sądzie niżej wy- 
mienionym, w biurze Nr. 2 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby;niedopuszezalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju eo do samej nieruchomości nie mo 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

„. Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
bądą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego, 

C. k Sąd powiatowy, Oddział IV. 

Kuty, dnia 16. lutego 1904. 


L. cz. E. 1287/8 (5) (1678) 

Na żądanie Sendera Segla kupca w Lo- 
towiskach, odbędzie się dnia 28. marca 1904 
o godzinie 1l-tej rano w sądzie niżej 
wymienionym, w biurze Nr. IL. licytacya 2/12 
części realności objętych lwh. 83 ks. gr. 
gm. Pukańcze Mojżesza i Szmula Kornhause- 
rów po połowie własnych, składających się 
z domu mieszkalnego, służącego na karczmę 
stajenki i podwórza. i 

Nieruchomość powyższa wystawiona na 
lieytacyę, jest ocenioną na 700 kor. 

Najniższa cena wynosi kwotę 367 kor. 
poniżej tej ceny Sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. r A 

Warunki licytacyjne które się niniej- 
szem zatwierdza i odnoszące się do tych nie- 
ruchomości dokumenta (wyciąg tabularny, 
wyciąg  katastralny, protokoły ocenienia 
it. d.) może każdy, mający chęć kupienia 
przejrzeć podczas godzin urzędowych w sądzie 
niżej wymienionym, w biurze Nr. II. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną, należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, Inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Lutowiska, dnia 15. lutego 1904, 


L. ez. E. 5590/3 (5) (1674) 

Dnia 30. marca 1904 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, w 
biurze Nr. 18, odbędzie się lieytacya real- 
ności whl. 313 gm. Jabłonica wraz z przy- 
należnościami. a 

Nieruchomość, wystawiona na lieyta- 
cyę, jest oceniona na 3160 kor. 

Najniższa cena wynosi 2106 kor. 67 hal. 

Warunki lieytacyjne i odnoszące się 
do tej nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia, przejrzeć podczas go- 
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Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszczalną należy zgło- 
sić do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
terminie licytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższej nieruchomości bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania licytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskążą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Delatyn, dnia 20. lutego 1904. 


L. cz. E. 781/3 (5) (1679) 

Dnia 26. marca 1904 o godzinie 9 
przed południem w sądzie niżej wymienionym 
w biurze Nr. 7 w Makowie odędzie się licy- 
tacya 4/24 części realności lwh. 1720, 2 72 
części lwh. 1688, 4/72 części lwh. 1729 i 
1734, 2/3 ezęści lwh. 2337, 4/5336 części 
lwh. 2824, 1/10 części lwh. 2008, 1/20 części 
lwh. 2009, 360 częsci lwh. 2006, 3/180 
części lwh. 1960, 6/240 części lwh. 1963, 
3/96 części lwh. 1965 9/180 części lwh. 1998 
ks. gr. gm. Zawoja. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione na 1767 kor. 

Najniższa cena wynosi 1178 kor., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Maków, dnia 20. lutego 1904. 


L. cz. E. 8726/3 (7) (1675) 
Dnia 6. kwietnia 1904 o godz. 9 przed 
południem w sądzie niżej wymienionym, 
w biurze Nr. 1, odbędzie się lieytacya a) 
2/6 części realności objętej iwh. 708 gm. 
Mikuliczyn, b) 2 12 części realności objętej 
lwh. 710 gm. Mikuliczyn, e) 112 części 
realności objętej lwh. 712 gm. Mikuliczyn, 
d) 128/144 części realności objętej lwh. 716 
gm. Mikuliczyn wraz z przynależnościami. 

Nieruchomości wystawione na licytacyę 
są ocenione ad a) na 1400 kor. przynależno- 
ści 500 kor., ad b) na 400 kor., ad e) na 
1016 kor. 67 hal., ad d) na 1493 kor. 48 
hal. przynależności na 355 kor. 55 hal. 

Najniższa cena wynosi ad a) 1266 kvi. 
67 iai, ad b) 266 kor. 67 hal., ad e) 677 
kor. 78 hal, ad d) 1282 kor. 69 hal., po- 
niżej tej ceny sprzedaż nie przyjdzie do 
skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy 
mający chęć kupienia przejrzeć podczas go- 
dzin urzędowych w sądzie niżej wymienio- 
nym, w biurze Nr. 1. 

Takie prawa, w obec których niniejsza 
licytacya byłaby niedopuszezalną, należy zgło- 
sié do sądu najpóźniej przy wyznaczonym 
ter: inie lieytacyjnym, inaczej roszczenia tego 
rodzaju co do samej nieruchomości nie mo- 
głyby być już ze skutkiem podnoszone. 

Te osoby, dla których jakie prawa lub 
ciężary na powyższych nieruchomościach bądź 
obecnie już istnieją, bądź w toku postępo- 
wania lieytacyjnego powstaną, zawiadamiane 
będą o dalszych wydarzeniach tego postępo- 
wania jedynie przez przybicie na tablicy sądo- 
wej, jeśli nie mieszkają w okręgu sądu niżej 
wymienionego i nie wskażą temuż sądowi 
pełnomocnika do doręczeń, w siedzibie sądu 
zamieszkałego. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 

Delatyn, dnia 25. lutego 1904. 


L. cz. E. 1593/8 (5) (1691) 

Dnia 1%. marca 1904 o godz. 9 rano 
w sądzie niżej wymienionym, w biurze Nr. 
V. licytacya 1/8 ezęści realności lwh. 417 
gm. kat. Ciemierzyńce i 1/4 części realności 
lwh. 415 tejże gminy Jakóba Sawińskiego 
własnych. 

Nieruchomości te, wystawione na licy- 
tacyę są ocenione a to: 1) '1/8 lwh. 417% 
gm. kat. Ciemierzyńce na 12 kor. 50 hal. 
zaś 2) 1/4 lwh. 418 tejże gminy na 5 kor. 

Najniższa cena wynosi ad .1) 8 kor. 
32 hal., ad 2; 8 kor. 32 hal., poniżej tej 
ceny sprzedaż nie przyjdzie do skutku. 

Warunki licytacyjne i odnoszące się do 
tych nieruchomości dokumenta może każdy, 
mający chęć kupienia przejrzeć w kancelaryi 
sądowej, biuro Nr. V. 

Č. k. Sąd powiatowy, Oddział V. 

Przemyślany, dnia 6. lutego 1904. 


Konkursa. 


Lecz 7.02 (1659 2—3) 
Ogłoszenie konkursu. 

Celem obsadzenia posad nauezyciel- 

skich w e. k. II. gimnazyum w Rzeszowie 


' powiec, Czeremcha, Wola niżne gf 


j 1. dwie posady nauczycieli filo z 
klasycznej, ja 38 zi 
2. jedną posadę nauczycielż *golo 
polskiego jako przedmiotu główneśh „neg 
logii klasycznej, jako przedmiotu po" zg f 
3. jedną posadę nauczyciela jej filolo” 
mieckiego jako przedmiotu główneg” po% 
gii klasycznej jako przedmiotu pobe torfi i 
4. jedną posadę nauczyciela | 
geografii, } pate” A 
5. jedną posadę nauczyciela 3 
tyki i fizyki, -Aa gó 
6. jedną posadę nauczyciela is” gie i 
turalnej jako przedmiotu głównego. n 14 
tyki i fizyki, jako przedmiotu poboć mi : 
Kandydaci ubiegający się 0 poit 8 
1 lub 5 wymienioną, posiadający * fis ug 
cyą do nauczania propedeutyki fi10%9 
dzie miał pierwszeństwo. sd PO” 
Z każdą z wymienionych PoS” swih 
czone są pobory i prawa w myśl p: 
z dnia 19. września 1898 Dz. pp. pri. 
Zastępcy nauczyciela, którzy, „oryg 
aby im służba, spędzona w chara" a p 
pełnie ukwalifikowanych suplentów, 0) pi 
liczona do stabilizacyi i kwinkwenio*) „jait 
ni dołączyć do swych podań dowod)” P> 
i w jakiej liczbie godzin udzielali na 5 
Kandydaci, którzy jeszcze nie Fog i > 
25 roku życia, winni się wykazać, woj 
ile uczynili zadość obowiązkowi słu 4 
skowej. pne do 
Podania, zaopatrzone w potrze pw 
kumenta i należycie wypełnioną tabe $ got 
fikacyjną, należy wnosić za posredi ja r 
przełożonej dyrekeyi najpóźniej do | Ko 
marca 1904 do Prezydyum c. k. Rady 
nej krajowej. IB 
Z e. k. Rady szkolnej krajowe 


Lwów, dnia 25. lutego 1904. 


= <> 


Ff 


Pes 


23) 
L. Prez. 3337 (1636 I 
KONKURS. z0 „i 
Odnośnie do konkursu w Nr. * ., dih 
zety Lwowskiej“ ogłoszonego, ozna). „gądf | y 
że konkurs na wymienione tamże pie” 
urzędników kancelaryjnych upływa 7 
6. kwietnia 1904. 
Lwów, dnia 25. lutego 190%. 


(1687 1 
KONKURS. 0 „odl 
Odnośnie do konkursu w Nr. 9 | SH | 
zety Lwowskiej“ ogłoszonego oznajo rep” 
że konkurs na posady woźnych SĄdo”*, Ý 
dozorców więźni w okręgu Iwowskieg” 
wyższego sądu krajowego z dniem 
tnia 1904 upływa. 
Lwów, dnia 24. lutego 190%. 


L. Prez. 3450 


L. 218, 1198 7 
KONKURS. nagil 
Wydział powiatowy W aa 
rozpisuje niniejszem konkurs rodait 


sadę lekarza okręgowego Z 5 
w mieście Jaśliska, z płacą om pż 
w kwocie 1400 kor. i ryczałłe ko” 
służbowe podróże w kwocie 
rocznie. „puj | 

Okręg sanitarny Jaślisk obej po“ 
18 gmin, a mianowicie: Jaślisk% gyó 
sada jaśliska, Dalejowa, Szklary, „gd 
lik polski, Królik wołoski, Kam gie 
Zawadka rymanowska, Bałuciank wo 


wyżna, Rudawka jaśliska, Jaste” = pio 
wica, Polany surowiczne, Mosze% e | 
z ludnością 9600 głów i 0b% 
213 9 klm?. nież” 
Podania o tę posadę należy | „gk 
do Wydziału powiatowego W Sa it i 
w terminie dni 30 zaopatrzone : 
dectwa : po” | ć 
1. dostatecznej fizycznej zda po | % 
stwierdzonej przez c. k, lekarze K 
wiatowego ; | l 
2. że petent posiada praw 
watelstwa austryackiego ; ne 
3. dyplom doktora medycy yty f 
prawniający do wykonywania 
lekarskiej; mo o. 
4. nieskazitelnego charakte” yoh 
5. znajomości języków kraj pal 
6. świadectwo praktyki R jekt” 
mniej dwuletniej w zawodzie 
skim. 
Lekarz okręgowy w Jaś 
obowiązek utrzymywania 4 


mowej. 4 
Z Wydziału Rady powiatowe! 


Sanok, dnia 6. lutego la 2 


h 


o DF 
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a 
jiskach iy 
piek 


Najniższa oferta, poniżej której sprze- 


; dzi dowych ie niżej wymienio- | ogi ię niniej i j- 
dat nie nastąpi worst ole DA n urzędowych w sądzi J wy o- | ogłasza się niniejszem konkurs, a mianowi 


nym, w biurze Nr. 18. į cie na: 


|| 


ij ! n yroki prasowe. 


(L. ez. VII 120/94 (4) 


(1378 3—3) 
Obwieszczenie. 

ag 46/04 (2) 
Ak Im; Ogłoszenie. z Mogilan, Walenty Wójcik od obowiązków 
m, p u Jego Cesarskiej Mości! | kuratora uwolniony, a w miejsce jego kura- 
kę wię Sąd krajowy dla spraw karnych | torem Jakób Ciask został ustanowiony. 
jl $> orzekł na mocy S$. 48% i 493 | C. k. Sąd powiatowy, Oddział I. 
br, 37 ust. pras., że treść artykuiu Skawina, 7. grudnia 1908. 
nz go w Nr. 8 oasopisma: „Moni- 
Ai 21. lutego 19'4 pod napisem: 
ly zle "z szkolny“ w ustępie od słów:jL. cz. L. 2/8 (5) 
Kia olnej krajowej nie podobał się“ | 
hy 2) „Nadworny medyk tureckiego | Wielkich oczach uznana głupkowatą. 
Nz Let Ustępia od słów „Niestety i tu“ ; 

gg „p czenia", 3) „Raj wojskowy“ w ; Wielkich oczach. 

PM „Możeby nam“ do końca, | C. k. Sąd powiatowy, Oddział LV. 
yi u p Mona występku z $$. 300, 4911 Krakowiec, dnia 18. września 1908. 
b Dzpy l art. V. ust. z 17/12 1862 | 
NA (ah Z r. 1863, a zatem usprawie- | 
zd taq zarządzona przez e. k. Proku-j L. cz. L. L. 8&3 (5) (18373 2 —3) 
Fx wego konfiskata tego czasopisma. | Marya Fedsów włościanka w Budo- 
to mierzu uznana umysiowo chorą, kuratorem 


f 
1 
| 
i 
1 


(1374 2—3) 


X p atek tej uchwały wzbronione jest | A 

y Ukg nienie tych artykułów s za | Semko Fedków rolik w Budomierzu. 

l, „Ma być zniszczony. | Č. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

3 » Ania 25. lutego 1904. | Krakowiec, dnia 27. września 1908. 

* M | „A 

4 42/04 (2) (1685) ;L. cz. L. 26,3 P. 28/4 (8) (1395 2—3) 
de OTOJIONIEHE. j Za umysłowo chorą uznano Antoninę 

e R Ex Ero BeanqecrBa ITicapa! i Mikłasową z Kościelca. 

żyd,  Cyą kpaesni AIA cipaB KapAnxX | Kuratorem jej ustanowioao 

Mię yy UAB ma nizerami $$. 483 i 493 | Mikłasa w Kościeleu. | 

l rę Kap. i $. 37. sam. npae., mo C. k. Sad powiatowy, Oddział I. 

h W: JAY ymimonoro B acai 26 va- Chrzanów, dnia 29. stycznia 1908. 

o 8 ama 17. mororo 19.4 

Na Mron. „Ilomecki aamaxu uporuB 

a oral B yeryni sig cis „3aBądKM | L. cz. L. 12,3 (5) 

dy Liga Imanscznx miBiamax”, M crmsb | Dmytro Bunyk 

dzą, = IpoBumu 3 $$. 300 i BI6łuznany marnotrawcą, a kuratorem jego usta- 

es , 3 CUPAREMIHRIENA eere sapay | nowiono Wasyla Sokołowskiego z Ladzkiego. 

Kana. 5. K IIporyparopa zepxaBAoro | U. k. Sąd powiatowy, Oddział IV. 

R cei daconmacu. Tysmiemea, doia 29. stycznia 1904. 

SR Toro pimeHa s8óoponeBe | 

peme Toro aprmkymy a 3a- 
sax Mae 6yrm © e 

l > AAS 27, mororo 1904. 


— 


Macieja 


(14t2 2—8) 


z ladzkiego został 


L. c. P. NEA (1) (1393 2—3) 
Berl Thal student z Buczaeza umysło- 
wo chory. Kurator dr. Leon Alter adwokat 


P, 43 z Buczacza. l , 
8 A (2) (1686) | 0. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
; E. TOJIONIEHE. Buczacz, 19. grudnia 1908. 
14 Ero Besmuecrsa Icapa! | E E e 


x. Q 


| a 
| Rozmaite obwieszczenia. 


Sap. 1 $. 37 sak. npac., mo smier 


NB kaz NIEROTO B uuc 27 gaconucn : | L. 18.202. (1593 8—3) 
NI onses 18. mororo 1904 s! Wezwanie 
PrOTKCA" B yeryni gig exis , Baa- | do c. k. 
nocti yanm” yety A H 


M mo „atr* miermre B| urzędu w Krakowie Wiktora Starowicza. 
A LpoBuna 3 $$ 300 i 516; O. k. galicyjsra krajowa Dyrekcya 
A go "0 yCIpaBOxIuB.Iewa ecre 8a-| skarbu wzywa niniejszem w myśl Najwyż- 
X NR. x. IIpokyparopa gepwa- į szego postanowienia z dnia 24. czerwca 1835 
| „A cel waconncn. ogłoszonego dekretem byłej kamery nadwor- 
„ATE Zanna MOR Toro pimeHa só6opomere | nej z dnia 9. lipca 1835 L. 28.269 (zb. 
Í b Baty mapene Toro aprukyry aj norm. skb. Nr. 186 pg. 151) prowizoryezne- 
ję A MAE Óyru SHHINENAK. !'go asystenta przy c. k. głównym urzędzie 
ABA 27, mororo 1904. cłowyia w Krakowie, Wiktora Starowicza, 
i który zbiegł w niewiadomym kierunku, aby 
iw przeciągu 4 tygodni, licząc od duia ogło- 
(1687) ; szenia niniejszego wezwania w dzienniku 
| urzędowym „Gaznty Lwowskiej* powrócił do 
swego miejsca służbowego, gdyż w razie 
przeciwnym uważać się go będzie, jak gdyby 
wystąpił za służby rządowej i wykreśli się 
CT. Kap. i $. 37. sak. npae.,| go ze stanu osobowego asystentów cłowych. 
ysly ymimemoro g uneji 4 C. k. krajowa Dyrekcya skarbu. 
oma" 3 ama 15. mororo 904 Lwów, dnia 20. lutego 1904. 


Kont; 
Wójiekama 


p. c 
bz. 41/04 (2) 
lusa, TOJIOTNTEBE. 
a X d Sro Bexmqeerea Lliczpa ! | 
„sę irop 7; Pacsai AMA cilpaB Kap- 
LA PIMUB Ha niącrasi S$. 439 | 
"5% T 


A e Iro 
Ją eq. PTH 
RO 


r |,” mTOCAHA B CBOiM HYMmpi* B 
łk Bi : y- = 
m rie Ry M „O UpaBxnmBi 6ora“ zo 
R ią y "5" Xo „mamam“, „Ase yce“ | L. ez. Cw. 136/4 (3) (1681 1—3) 


"op 
dą? B COLUIJJIERA* RO 6opoTeón" 
p a COGI g n ? 
R k, i HaMeHA HpoBHHH 3 $$ 401 
RR ERA „. TPOTO ycHpaBexNNE.1EHA ECTK 
W” Tepe 
0 pea U. K. IIpokyparopa aep- 


Przeciw Franciszkowi Popek, którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu obwedowego w Rzeszo- 
wie przez Kasę oszczędnościi miasta Rzeszo- 


% 3 Bongi A 

ya ą Raosa j SATA Gel 4aGONACA, wa pozew o 400 kor. 

W S a 

U A a TOro pimema s60poHene Na podstawie pozwu wydano nakaz 
eu 


R Raka pore moro apTAkyJly a 3a- 7 f 
i A Mae 6yru sHmmenuń. Celem strzeżenia praw Franciszka Popka 
* ABA 27. mrororo 1904. ustanawia się p. dr. Fischlera adw. w Rze- 
szowis kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie pozwa- 
nego w rzeczonej sprawie na jego koszt i niə- 
bezpieczeństwo. dopóki on w sądzie się nie 
zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Oddział 11. 

Rzeszów, dnia 22. lutego 1904. 


zapłaty. 


“Fe, Kuratele. 
A 4 14497 


8 
Wy * Zał, trawnego uznano Ołeksę Fe- 
KJ keiu. Kurat Aan T 

i Uka © uratorem jego ustano- 
emyna „Dworczuka“ w Za- 


(1576 2—3) 


L. ez. Č. IL 29,4 1629) 

C. k. Sąd powiatowy Oddzial II. w Sko- 
lem ustanowił dla niewisdomego z miejsca 
pobytu Mikołaja Urbańskiego w sprawie 
Simona Józefa Rechtera, Pejsacha Rechtera 


$ k, 
aby! powiatowy, Oddział II. 
nia 80. stycznia 1904. 
e R EEEMMĘ 


1 


i C. k. Sąd powiatowy w Skawinie oznaj- j gmiay Skole kuratora w osobie adw. dra 
(1688) ; mia, że w sprawie kuratelarnej Józefa Pukły j Isaka Gabla w Skolem. 


d 


Katarzyna Stawarska, mieszezanka w |w Krakowie pozew o 400 kor. zpn. 


Kurator Dmytro Bolotiuch, rolnik w | zapłaty 5. września 1903 Cw. II. 1002/3 (1). 


prewizorycznego asystenta ełowego | skapi go dopokąd on się sam lub przez peł- 


| o Z a a 
ZINC. | PZŻ RA 


i Jakóba Mendla Rechtera przeciw temuż o! niebezpiaczeństwo, 
zniesienie współwłasności realności lwb. 558 | nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 


L, cz. Ów. II. 1002/3 (2) 


9 


dopóki on w sądzie się 


C. k. Sąd powiatowy, Oddział IL. 
Grybów, dnia 27. lutego 1904. 
Skole, dnia 29. stycznia 1904. 


L. cz. O. L 47,4 (1) (1704) 

(1682) Przeciw Hani Szwedyk, której miejsce 
Przeciw drowi Henrykowi Lgockiemu, į pobytu jest nieznane, wniesionym został do 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie |e. k. sądu powiatowego w Baligrodzie przez 
sionym został do e. k. sądu krajowego | Feńkę z Staruchów Kowalczyk pozew o znie- 
w Krakowie przez p. Zygmunta Hendela | sienie współwłasności realności whl. 25 i 26 


gminy Radziejowa. 


Na podstawie pozwu wydano nakaz Na podstawie pozwu wyznaczono an- 
dyencyę na 16. marca 1504 godz. 9 rano. 
Celem strzeżenia praw Hani Szwedyk 
ustanawia się p. Franciszka Angielezykow- 
skiego notaryusza w Baligrodzie kuratorem. 
Tenże kurator zastępywać będzie Hanię 
Szwedyk w rzeczonej sprawie na jej koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 


(elem strzeżenia praw pozwanego usta- 
nawia się pan: dra Wojciechowskiego adw. 
w Krakowie kuratorem. : 
Tenże kurator zastępywać będzie ku- 
randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 
i niebezpieczeń:two, dopóki on sam w są- 
dzie się nie zgłosi lub pełnomocnika nie 


zamianuje. C. k. sąd powiatowy, Oddział I. 
C. k. Sąd krajowy jako handlowy, Baligród, dnia 24. lutego 1904. 
Oddział Il. 
Kraków, dnia 19. lutego 1904. 
L. ez. ©. 25/4 (1) (1706) 
Przeciw nieobecnemu Józefowi Koniar- 
L. cz. Cw. II. 95 4 (1) (1683) | czykowi wniosła Kunegunda z Michniaków 
Przeciw Józefowi łabusiowi, którego | Koniarczyk z Cıchego pozew o 830 kor. zpn. 


miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym został 

do e. k. sądu krajowego w Krakowie przez 

Maurycego Samuela kupca w Niepołomicach 

pozew o 270 kor. zpn. 

Na podstawie pozwu wydano w dniu 

28. stycznia 1904 nakaz zapłaty do Ów. II. 

95/4 (1). 

Celem strzeżenia praw pomienionego 

ustanawia się pana dra aula Kichenbausia 

adw. w Krakowie kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie ku- 

randa w rzeczonej sprawie na jego koszt 

i niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie 

się nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

C. k. Sąd krajowy jako handlowy, 
Oddział II. 

Kraków, dnia 28. stycznia 1904. 


Rozprawa odbędzie się 19. marea 1904 
godz. 9 rano. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanego %urator adw. dr. Juliusz Popiel w 
Czarnym Dunejeu będzie go zastępywał, do- 
pokąd w sądzie się nie zgłosi lub pełnomo- 
cnika nie ustanowi. 

C. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Czarny Dunajec, dnia 18. Intego 1904. 


L. cz. O. II. 41/4 (1) (1711) 
_ Przeciw Jadwidze Korpantowej, której 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu powiatowego w Mielcu 
przez Jędrzeja Ryniewieza pozew o 220 kor. 
Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
dyencyę do ustnej rozprawy procesowej na 
dzień 9. marca 1904 o godz. 9 rano. 

Celem strzeżenie praw pozwanej usta- 
nawia się p. Mateusza Korpantego w Mielcu 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzia po- 
zwaną w rzeczonej sprawie na jej koszt 
i niebezpieczeństwo, dopóki ona w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamianuje. 

O. k. Sąd powiatowy, Oddział II. 

Mielec, dnia 13. lutego 1404. > 


L. cz. ©. III. 86/4 (1) (1705): 
Przeciw nieobeenemu Julianowi Ter- 
czyńskiemu wniósł Süssmaun Vogelhut skar- 
gę o 207 kor. 6 hal., na którą rozprawę na 
2. marca 1904 godz. 8 30 sala Nr. 11 wy- 
ZNaczono. 

Ustanowiony dla strzeżenia praw po- 
zwanego kuratorem adw. dr. Michn ka ža- 


uomocnika nie zgłosi. 
C. k. Sąd powiatowy, Oddział III. 
Bochnia, dnia 25. lutego 1904. 


Amortyzacye. 


L. cz. T 203 (2) (1279 3—3) 


L. cz. Og. I. 934 (1) (1696) 
l Na wniosek Izaka Lichtenberga wdraża 


Przeciw Stanisławowi Żelechowskiemu, 
którego miejsce pobytu jest nieznane, wnie- j się postępowanie amortyzacyjne względem 
sionym został do c. k. sądu obwodowego | zagubionego, rzekomo przez wnios«odaweż 
w Stanisławowie przez Albinę Gadzińską | weksluz daty Stanisławów 15. kwietnia 193 
jna kwotę 70 koron opiewającego w dnit 
15. sierpnia 1908 płatnego w Stanisławowie. 
przez wnioskudawcę wystawionego a przej 
Feibtscha Maulera w Tłustem akceptowaneg:.. 
, Posiadacza powyższego wekslu wzywa 
się przeto, aby zgłosił się ze swojemi pra- 
waini w ciągu 45 dni od ogłoszenia edyktu 
w przeciwnym bowiem razie po upływie po- 
wyższego czasokresu weksel ten za nielstnie- 
jący uznany zostanie. 
0. k. Sąd obwodowy, Oddział IV. 
Stanisławów, dnia 18. grudnia 1908, 


pozew o wykreślenie prawa Zastawu dla 
kwoty 3000 kor. zpn. ze stanu biernego 
realności lwh. 607 ks. gr. Ostawy białe. 

Na podstawie pozwu wyznaczono au- 
djencyę pierwszą do ustnej rozprawy na dzień 
i4. marea 1914 0 godz. 10 przed połndniem 
w tym sądzie biuro Nr. 19. 

Celem strzeżenia praw Stanisława Že- 
lechowskiego ustanawia się pana adw. dra 
Słotwińskiego w Stanisławowis kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 
niebezpieczeństwo, dopóki on w sądzie się 
nie zgłosi lub pełnomocnika nie zamia- 
nuje. 

C. k. Sąd obwodowy, Odział I. 

Stanisławów, dnia 26. lutego 1904. 


BM cz. T. 1/4 (1) (1275 3—8) 

„. 0. k. sąd obwodowy w Rzeszowie Od- 
dział I wzywa edyktem posiadacza książe- 
czki udziałowej Towarzystwa zaliczkowego i 
kredytowego w Rzeszowie na imię i nazwi- 
sko Salomei 1 Szarowej 2 Poradowej wy- 
stawionej a przedstawiającej z dniem 31. 
grudnia 1908 wartość udziału w kwocie 210 
kor. w księdze głównej Tom. III. pagina 56 
powyższego Towarzystwa zapisanej, aby tę 
książeczkę w przeciągu jednego roku, 6 ty- 
godni i 3 dni licząs od dnia ostatniego 0- 
głoszenia edyktu w „Gazecie lwowskiej* w 
tutejszym sądzie złożył, lub prawa swe do 
takowej wykazał, gdyż po bezskutecznym u- 
pływie tego terminu, wyż powolana książe- 
czka udziałowa na ponowne żądanie podają- 
cego za nieważną i mocy prawnej pozbawio- 
ną uznaną będzie. 

Rzeszów, dnia 23. stycznia 1904. 


L. cz. O. IL. 71/4 (4) (1707) 

Przeciw Janowi Kszeszowskiemu którego 
miejsce pobytu jest nieznane, wniesionym 
został do e. k. sądu powiatowego w Grybo- 
wie przez Antoniego Kroka z Polnej pozew 
r 439 kor. 86 hal. zpn. 

Na podstasia pozwu wyznaczoną zosta- 
ła audyencya do ustnej rczprawy na dzień 
17. marca 1904 na godzinę 11 przed po- 
łudniem. 

Celem  strzeżenia praw Jana Krze- 
szowskiego ustanawia się Pana Dra Stani- 
sława Feuersteina adwokata w Grybowie 
kuratorem. 

Tenże kurator zastępywać będzie po- 
zwanego w rzeczonej sprawie na jego koszt i 


„CZA pa „A j F<:T- LEOWRE CIZKG 10 


Prac 


"AJ ZĘTZĄCĘ,”. 
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Doniesienia prywatne- 


we 21.93 


do zł, 43 25 od sukni, jakoteż zawsze najnowszy czarny, biały i ko orowy Jedwab Henne- 
berga od et. 60 do zł. 11:35 za metr gładki, w paskach, wzorzysty, adam szki i t. d. 
ledwabne zd-maszki od zł. —*85 da zh 1180. ledwa> halowy cd ct, EO do zł. (35 
Jodwzbne suknie bast. od zł. 9:90 do zł, 43:25) Jedwab na wyprawę od ot. 60 do zł. 11-35 
Jeśwab Futard od zł. —60 do zi. 3770| jedwab na bluzki od ct. 60 do zł. 11-35 
za metr franeo i już oclony do domu. Wzory odwrotną voe.tą. Podwójne porto do Szwajcaryi. 


Fabryka jedwabia HENNEBERG, Zürich. 


"sza 


[5] 


Drobne ogłoszenia 
od wyrazu petitem 3 halerzy, tłustym 
petitem 4 kalerzy. 


pyete wdowa przyjmie posadę jako za- 
rządezyni u wdowca lub jako panna siużą^a. 
Poste restante „Malwina 5“. 

a R E E >= 
Nam popołudniowego zajęcia biurowego pod 
„Janek“. 


skromnymi warunkami od 3 do 7 poste restante 


m zn 
ins X. i Piotr E. król Serbii w stalorycie 
in 4-to (Wegera w Lipsku) p? 1 kor 20 hal, 
Zamówienia tylko po 10 sztuk razem. R Chomieki 
Lwów, Czarneckiego 12. 


zer oe CET 
ucharki, pokojowe i wszelką stu- 
żbę miejską.i dworską d"starcza 
tylko z dobremi świadectwami biuro 
Zagórskiej, Lwów, Chorążczyzna 7. 
u nn 


Fabryka cukrów TROCZYŃSKIEGO 

Lwów, ul. Fredry, 
poleca wybornych funt karm lków 40 ct., pomadek 
60 ct., uadziewanych pomadek 80 ct, herbżtników 
8U ct., czekoladek 1 zł. 


Tłómaczenia 


z polskiego na niemieckie i z niemieckiego 
na polskie, wykonuje zupełnie dokładnie 
wiernie akademik. Adres w biurze Plohna. 


Pożyczki 


za kondyktem i bez kondyktu załatwia 


Reprezentacya Beamt-Vervinu, Lwów, 
ul. Kopernika 7. 


Panienka, 


uczenica ze szkoły p. Laur, przyjęłaby lekeyę 
udzielania dzieciom początków gry na fortepia- 
nie. — Wiadomość: ul. Franciszkańska l. 10, 

u p. Malzacherów. 
EE 


Aiaka Gg yy a RO 
y KA A 


Wyborny miód deserowy kuracyjny, 
własna pssieka 5 klgr. tylko 6 K. franco. 
Woda miodowa naturalny a najlepszy środek 
na płeć. Darmo broszurki Dr. Ciesielskiego 
o mlodzie, warto przeczytać, żądajcie! Ko- 
rzeniewicz em. naucz. Iwanozany. 


©gromna nędza. 


Sercom ofiarnej publiczności polecamy najgorę- 
cej Józetę Sikosińską, dotkciętą nieuieczaleą 
wadą serca, sparaliżowana, chorą na oczy, po- 
zbawioną wszelkich środków 40 życia, -- Awr: 
camy się z prośbą o nadsyłanie łaskawych 

datków do Admiuistracyi naszego pisma. 


b t znakomite w sma- 

er a Y ru i aromatyczną 

Jwonią herbata Congo zł. 1.60, Sou 

chong zł. 2, Souchong zbiór majo 

wy zł. 3, Kaysow zł. 4 za pół klgr. 
poleca 

kandel herbaty i kawy 


Edmunda Riedla, Lwów. 


Ostatnie nowości! 


Nadszedł świe- 
ży transport 
najnowszych 

lornetek w du- 
żym wyborze 

nejnowszych 
wzorach. 


Ceny najniższe (z - włowej masy od Ć zł.) 


KOPERNICKI i SYN 


optycy i meohaniey;, 
Lwów, plac Helicki 1. 1. 


Rozpacz! 


Na łożu boleści leży kaleka złożony 
chorobą 11 rok. To mąż słabowitej żony 
i ojciec drobnych dzieci pozostających brz 
żadnego utrzymania. Przeto ten biedny kale- 
ka zwraca się do serc pobożnych o łaskawe 
choćby najskromniejsze datki, które proszę 
nadsyłać do W. Pani K. Gajewskiej w Ustrob- 
nej powiat Krosno lub do Urzędu gminnego 
tamże. 


Przeprowadzenia 
pat. wozy 6 i 8 metr. 


Gwarancya za całość. 
52 własnych wozów meblowych pstent. 


CARO i JELLINEK 


Wiedeń, Schottenring 27. 
Budapeszt, Arany Janos utcza 34. 


Lwów, Jagiellońska 22. 


Talafon 408, 


Z drukarni Wł. Łozińskiego, (pod zarządem J, Niedopada), ul. Czarnieckiego 1. 12. — Telefon Nr. 527. 


* 
O OZ, Z A W W e w a 


10 
(G3666666666 0039000030090006 


Odznaczona na lioznych wystawach. 
Pierwsza kr:jowa fabryka wyrobów cemantowych 
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Lwów, nl. Świętego Piotra 1. 21. Telefon Nr. 658. 
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a ean TTtrzymauje ma skiadzie: „daton? ) 1 
Ostrzeżenie. Wielki zapas rur b tonowych różnych wielkości, płyty chodnikowe, PÓŹ gje te” i Em 
"a i kominowe, jakoteż iene wyroby z cementu. Wykonuje: posadzki weneć syste g 3 
no, e» s razzo, mozajkowe i granitowe, jakoteż: posadzki jednolite bez fug „Holzit jod A eT h 
Niniejszem oznajmiam, że dla ni- mu Schmidta. Kanalszacye, zbiorniki i fandameata, stropy, chody, balkon)» i KI 
kogo akceptów nie podpisywałem i nie i wszelkie inne roboty budowlane w zakres betoniarstwa wehodząć?: KU ł | bag an 
podpisuję, osobom prywatnym nie wy- Kosztorysy, cenniki i wzory na Żądanie bezpłatnie, Pasków. gps 8 AL 
„ŚJ ą phen wienia miejscowe i z prowineyi uskuteczeiamy jak najstaranniej, wzorowo DROWI 
daję i takowe też honorować nie będą. po cenach umiarkowanych 1) 
Ostrzegam tedy każdego przed na- - r 
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bywaniem takich akceptów. 
Rozważ, w lutym 1904. 
Stanisław Puntschert. 
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(Wydawnictwo obrazowe) 
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na spłaty losy krakowskie. Cena na Widoki miast i miejscowości. Typy i życie mies ją” WĄ 
spłaty 96 kor. 84 hal. razem z stem-|ców. 86 obrazów w koierach naturalnych. ZS) — 
plem i podatkiem. Pierwsza rata 4 kor. tekst etjaśniający. PU A 
84 hal, dalsze (23 rat) po 4 kor. Inne| Cera albumu (12 zeszytów) w ozdobnej eprawłe w płótno ang Ê ye 
koszta e czeki pocztowe (I0 zeszytów 6 koren). | ktgg, Ww 
5= kami Zamówienia przyjmuje: gst | KW 
Dom bankowy Biurs dzienników Sokołowskiega, Lwów, Passż Haus KLR: 
Schütz i Chajes - „e = Ja 
k € UB „R, || ajes l laty wia 
Lwów, pl. Maryaeki 1. 7. ben dac 1a da. la da. ia ia. 1 | 
L. 3008. (1660 1—3) š lm 2 p 
OGŁOSZENIE. 30; Na wszystkie R | NW 
5 dE e ski ME bez wyjątku PISMA CODZIENNE. miejscowe, zamiejscowe! Iila uy 
dostawę” artykułów _porrzebngh dla Szpitala 3 wiedeńskie, zagraniczne, TYGODNIKI, PISMA HOMO da Ga 6 
azarza na rok l a mianowicie: T a INY i ; y 1 5 
Płótna krajowego na koszule, prześcieradła, STYCZNE, No E WE MODY, zu p Ryl 
poszewki, sienniki i ścierki około 14.000 metrów. przyjmuje prenumeratę z dostawa w miejscu lub wysyłką lig 4 
Drelichów i płócienek krajowych na spodnice, a g a i A - W UA 
kaftaniki i szlafroki około 3.900 metrów. prowincyę po cenach redakcyjnych - - - - - - - = nk 
a ch Kadi. we ie w Droh, 204 
raczkow etrów. H 14 H 2 - i 

Pantofi skórzanych około 250 par. fjencya dzienników i ogłoszeń St. Sokołowskiego t 


Trzewików skórzanych około 80 par. 

Butów fileowych około 20 par. 

Oferty należycie ostemplowane, w koperoie j 
zapieczętowanej i próbki wraz 5%/, wadyum od sumy 
u podstawie żądanych cen przypadającej, w go- | | 
tówaea lub efektach pupilarna bezpieczeństwo majs- i 
cah, nsleży składać w godzuser urzędawt. ń 
w biurze Dyrekeyi krajowego szpitala św. Łazarza ; fi 
w Krakowie do dnia 15. marca 1904 do godziny 12 ; >= 
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Lwów, Pasaż Hausmana 9. 
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w południe. j 
Warunki lieytacyjne można przejrzeć w kan- , ty 
eel*ryi Zarządu szpitala św. Łazarza. Nowość! ti sę da 
Dyrektor kraj. szpitala Św. Łazarza z 4 > i 
Eten Mnwa palona | NR 
z własnego parowego palenis codziennie świeżo paloma “ ; 


Nakładem c. k. Namiestnictwa 
wydany 


Fawa paloma ściśle podług zasad khygiemy, zspomecą gorące 
trza — znakomita w smaku i aromacie — codzień świażo palotė 


1, kilo kawy palonej Melznge Nr. I ~- zł, 70 st. 
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Król galicyi i Zodomeryi Kawa palona za pomscą gorącego powietrzu posiada zalety iż: 


wraz mitg pak czysty delikatny smak, sajwiększą wydatność, x te! ay 
H cznie tańsza w użyciu aniżeli kawy palene w :nay snosób. , 8 
2 W. Ks. Krakowskiem Kawe palona pakowana w wureczkach pergaminowych w wadze 1, "e ` KKM 
na rok Poleca handel herbaty i rawy A ly ta 
ÓW L „ legi» 
1904 EDMUNDA RIEDL Sx 
na na w spedycyi h 
akie Lwów, i Eet we L „ad o a I E, wyb Y 
1 12, po cenie 5 kor, na prowincyę al. Teatralna 3. naprzeciw Katedry. iit 8 
z przesyłką pocztową (polecone) 5 kor. | 7 f g 
80 hal, dla c k. Urzędów 5 kor. 20 | 4 RW y kaz a” 
bal — Szematyzmu za zaliczką nie | Firm kontrolowanych przez Kraj. Stacyć, P ' 
wysyła się. botaniczno-rolniczą we Lwowie w I ju 
nm | BANK rolniczy we Lwowie, dł 5 „Ch 
z Dom dla ziemixan wo Lrowie, wo” UNA 
Przemysł krajowy! Dim handlowy dla rolnictwa i przemysłu Konstantego Adama wita tw k 
8 "j| Dem rolniczo-prodokcyjny Ernesta Bahlsena w krakowie, Eady ` i 
5 zakr ara Dom komisowo-rolniczy Stanisława Komornickiego we Lwowie, Wiga 
Cukier prze» OTSKI. Handel nasion L. Frcegego w Krakowie, şi wat e 
Chleb ze zakałem dla wyru- Handel koniczyny t tym=tki E. Krausa we Lwowie, = r 
gowania morawski Handel nasion E. el i u w Podwołoczyskach, igp W, | 
A t lego. Handel nasion M. Schattner w Śniatynie, W. G 
BYR) Kuitura nasion leśnych w Zasso*ie pod Czarną je: Jeeg 
E E kę Oddział handlowy e. k. zgalie, Towarzystwa Gospodarskiego we Lwow | b 15 4 
o maszkana. Oddział stryjsko-żyd:czowski e. k Tow. gospod, w Stryju E deg 8 
A pe z Kr; ko Produkcya i handel nasiou Terlikowskiego Borowna p. a iśnież; UJ day r 
a B d i: UWĄ. Skład nasion S. Weintrauba w Tarnowie, gre” ur Taki 
ran z ogdan ki ~ | Towarzystwo rolnicze okręgowe w Wieliczee KĘU 
Maka a 5 wsi Lu Związek handlowy dla Kółek rolniczych w Krakowie, Lwowie; f W 
d ść Ozn: £ 
wiga. i Wieliczce. ży 8 Myy ia, 
i ne CJ . JA z % . sł, a M i 
Musztarda Krakowska. Wyżej wymienione Firmy handlowe obowiąz ALIWIECNEW 
À 4 e EL podstawie pisemnej nmowy zawartej ze 5... * aO aY 
Jarzyny i Wódki Izdebnickie. a) Poddać wszystkie sprzedawane nasiona rolnicze i leśne ocenie Sasi je ky + ie 
| h b) zapewnić kupującym przez wręczenie listu gwarancyjnego (na Pi% 4958) Pa A 
poleca andel j przez Stacyę wydanym) prawdziwość, pochodzenie, czystość nasieBió ję A A * 
oraz brak kanianki; ść | lą "Di 
e) odszkodować kupujących w razie pokazania się różnicy pomiędzy j j bleją brz, 
dszkodować kupujących pok ę y pomiędzy Wst ylidy 
towaną a rzeczywistą towaru. Jo% Węj; U 
. Niektóre z powyższych Firm sprzedają nasiona w workach nieszytych P | lą jeti, W 
Ę i p A s ki Rze 
we Lwowie, przez Stacyę dołączając do każdego worka Swiadectwo Stacji. tes e/i yii i 
i || Br. Ign. SzyszyloW, (l | "R pl 
ulica Batorego e ©. Lwów, w styczniu 1904. kierownik kraj. Stacyi dośw: f Or 
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